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W ARSZAW A. 31.3. Dziś o godz. 
12.30 pierwszy poseł litewski w Pol­
sce min. Szkirpa złożył p. Prezdcrdo- 
wi R. P. na uroczystej audiencji swo 
je listy uwierzytelniające. PrMokuł 
oudiencji nie odbiegał od protokołu 
stosowanego wobec innych posłów 
akredytowanych przy rządzie Rzeczy 
pospolitej Polskiej. Min. Szkirpa z 
resztą składu poselstwa udał się na 
Zamek samochodami Prezydenta R. P.

k

min. Szkirpa

w towarzystwie szefa protokułu clyplo 
matycznego i min. Romera. W jeżdża­
jącemu na dzidziniec zamkowy posło­
wi litewskiemu oddała honory .wojsko 
We kompania piechoty. P. Prezydent 
przyjął min. Szkirpę w tow arzystw ie 
min. Becka i wyższych urzędników 
M inisterstw a Spraw  Zagranicznych 
oraz członków swego domu cywilnego 
i wojskowego.

Przy wręczaniu listów uwierzytel­
niających poseł Szkirpa wygłosił na­
stępujące przemówienie:

Panie Prezydencie!
Mam zaszczyt wręczyć Waszej Ek 

scelencji listy, którym i Pan  Prezy­
dent Republiki Litewskiej akredytuje 
mnie przy Panu w charakterze posła 
nadzwyczajnego i m inistra pełnomoc­
nego.

Jednocześnie mam zaszczytne pole 
eenie wyrazić W aszej Ekscelencji 
szczero życzenia Pana Prezydenta 
Republiki Litewskiej i rządu dla w a­
szej Ekscelencji oraz szczęścia i po­
myślności dla narodu Dolskiego.

Pragnę zapewnić Waszą Ekscelen­
cję, żo dołożę starań w wykonywaniu 
mej doniosłej misji i mam nadzieję, 
że w spełnianiu funkeyj, które mi zo­
stały powierzone na skutek decyzji 
powziętych przez rządy litewski i pół 
vki w dniu 18 marca 193R r., mogą li 
ez.yć na wysokie poparcie Waszej 
Ekscelencji i życzliwe współdziałanie 
rzędu polskiego’*.

Pan Prezydent Rzeczypospolitej 
odpowiedział następującymi słowy;

..Panie ministrze!
Otrzymując z rąk pańskich pisma, 

friocą których Jego Ekscelencja Pro 
sydent Republiki Litewskiej nkr.dy- 
tu .)p pana przy mnie wr charakterze 
Posła nadzwyczajnego i m inistra p e ł- . 
Pomocnego, pragnę przede wszystkim 
Podziękować za złożone przez pana

życzenia od glow7y państw a i rzą lu 
litewskiego.

Nie W'ątpię, że pańskie wysiłki p r z y ­
czynią się do rozwoju sąsiedzkich r y ­
sunków polsko-litewskich i w tym  
przeświadczeniu, w itając pana w 
Polsce,
mogę pana zapewnić o moim i Rządu
Rzeczypospolitej szczerym poparciu

w spełnianiu jego misji’*.

W

KOWNO, 31.3. Dziś o godzinie 11 
poseł R. P . min. C harw at wręczyi li­
sty uwierzytelniające Prezydentowi 
Republiki Litewskiej, p. A. Smetonie.

6  godz. 10.25 do gabinetu p. M ini­
stra  w hotelu ,,Metropol‘’ przybył szef 
protokułu litewskiego M inisterstw a 
Spr. Zagr. m inister pełnomocny S. J . 
Girwainis. W  kilka chwil potem na­
stąpił odjazd w kierunku pałacu P re ­
zydenta Republiki. Auto prezydentu­
ry, którym  jechał m inister Charw at wr 
towarzystwie szefa protokułu poprze 
dzało trzech husarzy. Za autem prozy 
deńtury jechały dwa samochody wio­
zące pierwszego sekretarza poselstwa 
p. Załęskiego, attache poselstwa p. 
Dzierczykowskiego i radcę M. -S. Z. 
Kłopotowskiego. Orszak zamykał od­
dział husarów. Oddział ten w chwili 
zajęcia przez min. Charw ata miejsca 
w samochodzie oddał mu honory woj- 
skowre.

Gdy orszak zbliżał się do pałacu 
prezydenta powitała go kompania ho­
norowa z orkiestrą. Na progu pałacu 
Prezydenta min. Charwat powitany 
został przez dwueh oficerów7 służbo­
wych Prezydenta Republiki, którzy 
wprowadzili posła polskiego na pierw

sze piętro. Tam min. Charwata powi­
tał sekretarz generalny prezpdentury 
Lhelskus, który wprowadził posła i 
świtę do sali recepcyjnej, gdzie obok 
Prezydenta Republiki p. A. Smetouy 
znajdowud się minister spraw zagra­
nicznych p. Lozorajtis i sekretarz ge­
neralny Lrbszys i pierwszy adiutant 
prezydenta płk. Zukajtis.

Min. Charwat wygłosił następujące 
przemówienie i wręczył listy uwierzy 
miniujące.

Panic Prezydencie!
Mam zaszczyt zlozyć .Waszej Eksce 

łencji listy, którymi Pan Prezydent 
Rzeczypospolitej Polskiej akredytuje 
mnie przy Panu av charakterze posła 
nadzwyczajnego i m inistra pełnomoc­
nego.

Jes t nn szczególnie miło zioźye W a 
szej Ekscelencji szczere życzenia Pre­
zydenta Rzeczypospolitej i rządu pol­
skiego dla osoby Waszej Ekscelencji 
oraz szczęścia i pomyślności dia pań­
stwa litewskiego. ,

Mając zaszczyt być przedstawicie­
lem Rzeczypospolitej Polskiej w7 Li­
twie,
ożywiony jestem stanowczą wolą siwo 
rżenia trwałych podstaw do ustaleń ia 
stosunków' dobrego sąsiedztwa nace­
chowanych zaufaniem i szez; .ością, 
jakich wymagają rzeczywiste i bezpo 
średnie interesy dwóch pań-tw sąsied 
nich oraz wspólne interesy obu kra­
jów.

Podejmując w tym duchu doniosłe 
zadanie, któie mi przypada, uważam 
za swój obowiązek zapewnić waszą 
ekscelencję, ze jestem wiernym w yra­
zicielem szczeiych dążeń mego rządu.

Do rozwoju tego rodzaju możliwo 
sei i do stworzenia możliwości no-

Schiischnigg popełnił samobójstwo ?
Sensacyjne pogłoski obiegają Wiedeń

b. wicekanclerza Feya, który niedaw 
no miał popełnić wraz z rodziną samo 
bojstw'o.

Według fcej pogłoski zamach się 
nie udał i Eey ma stanąć jako kla­
syczny świadek w ptocesie kanclerza 
iSthuschnigga, mordeicy Dolfussa 
Planetty. W ynika z tego, że nastroje 
nad Dunajem przypominają nastroje 
panujące w Rosji.

W IED EŃ , 31. 3. Wczoraj wieczo­
rem pojawiły się w Wiedniu pogłoski, 
jakoby b. kanclerz Sehuschnigg miał 
popełnić w pałacyku Belwedcie, gdzie 
przebywał w areszcie domowy m, nie 
mając nawet zezwolenia na chodzenie 
do parku pałacowego, samobójstwo.

Prawdziwości tej pogłoski me moż 
na było dotąd stwierdzić. Dowodem 
panującej psychozy jest pogłoska nie­
mniej fantastyczna. Odnosi się ona do

Podwyższenie kary
Fieisciierowej i towarzyszom

KRAKÓW , 31. 3. Dziś o godz. 12 
Sąd 'Apelacyjny w K rakowie ogłosił 
wyrok na Hindę bleisćherową i Iowa 
rzyszów. Sąd Apelacyjny podwyższył 
znacznie wymiar kary Fleiseherowej, 
Hofmana i Holendra. Fleiseherowa 
skażana została na 5 lat więzienia (w 
I  instancji na 3 i pół), Hofman na 3 
lata (w 1 instancji na 2). Holender

na 3 lata (w7 1 instancji na pół roku).
Pozostałymi oskarżonym sąd za­

twierdził kary. W motywacji sąd m. 
in. powołał się na słowa obrony, któ­
ra. podniosła, że taka afera zdarza się 
raz na 100 lat. Nawiązując do tych 
słów, trybunał uznał, że należy zao­
strzyć kary tak, aby taka afera nie 
zdarzała się naw et na 100 lat.

v.ych pragnę przyczynić się w miarę 
mych sił. Zadanie to będzie tm znacz­
nie ułatwione, gdyż w dążeniu do je­
go dokonania będę mógł liczy ć na wy­
sokie poparcie waszej Ekscelencji i 
cenne współdziałanie rządu litew­
skiego.

Prezydent Republiki litewskiej od 
powiedział następująco:

min. Charwat

Panie ministrze.
Mmn zaszczyt przyjąć z rąk pań­

skich listy, którymi Jego Ekscelencja 
Pan Prezydent Rzeczypospolitej Pol­
skiej akredytuje pana przy inlue w 
charakterze posła nadzwyczajnego 1 
ministra pełnomocnego.

Byłem bardzo wzruszony życzenia 
im, które Pan Prezydent Rzeczypospo 
litej i rząd polski zechcieli wyrazić u- 
przejmym pośrednictwem Waszej 
Ekscelencji dla Litwy i jej głowy pań 
stwa.

Milo mi było usłyszeć od Was/ej 
Ekscelencji stwierdzenie stanowczej 
woli stworzenia między naszymi dwo 
ma krajami trwałych podstaw f’!a 
nawiązania stosunków dobrego są­
siedztwa nacechowanych zaiAmiem f 
szczerością.

W  spełnieniu tej misji, którą po- 
wierzył panu rząd polski, może pan 
liczyć na współdziałanie rządu Repu­
bliki i na moje poparcie.

Prosa,1 pana, panie ministrze, aby 
pan zechciał hyc wobec Pana Prezy­
denta Rzeczypospolitej Polskiej wyra 
zicielem życzeń, które składa M dla 
Jego osoby oraz dia szczęścia i pomyśl 
noże i narodu polskiego.

Niesłychane świętokradztwo
BlA ŁO GRuD, 1. 4. Słynna staiua 

Matki Boskiej z Bystizycy została o* 
kradziona ze złotej korony i ozdób z 
drogich kamieni. Świętokradcy zrabo 
wali również z kaplicy, gdzie się sta­
tua znajdowała, uiogie kamienie, sie- 
brne wieńce i monstrancję wartości 
pół miliona dinarów.

W  czasie pościgu przez żandaunów 
świętokradcy zgubili skradzioną złotą 
koronę. W artość skradzionych przed­
miotów, z którymi udało się święto­
kradcom zbiec, przewyższa 1 miiion 
dinarów
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Dalsze zeznania świadków oskarżenia
w procesie o nadużycia na Centralnej Targowicy

Wczoraj w ósmym dniu rozprawy 
przed Sądem Okręgowym w Katowi­
cach w sprawie afery na Centralnej 
Targowicy w Mysłowicach, w dal­
szym ciągu zeznawali świadkowie o- 
skarżenia.

Jako  piurwszy świadek zeznawał 
kupieę żydowski, Rossinger.

Świadek ten zeznawał bardzo o- 
strożnie i starał się, o ile możności, 
oskarżonym nie szkodzić, to też prze­
wodniczący upomina go kilkakrotnie, 
że musi zeznawać prawdę.

Świadek ten zeznał, że towar spę­
dza! na Targowicę mysłowicką, jed ­
nak w 1930 r. przeniósł się na Targo­
wicę sosnowiecką. Za powrót otrzy­
ma! od Kazonia w 1931 r. ló.OuO zł. 
gotówką.

Nie otrzymywał jednak żadnych 
bonifikat.

.W czasie zeznań tego świadka wy 
szło na jaw . że poza Związkiem K up­
ców i Komisjonerów .Woj. Śł., którym 
kierował osk. Kazoń, istniał w Mysio 
wicach podobny związek kupców ży­
dowskich. Tym ostatnim rządził zno­
wu drugi oskarżony, Fruchthaendler, 
będąc jego wiceprezesem. Prezesem 
był wysunięty przez osk. Frucuthaei- 
dlerą p. Engelstein.

Związek ten również czerpał zyski 
z t. zw. ,,łebkowego". Świadek dowie­
dział się, że pieniądze te nie idą na 
popieranie ha fi dl u, lecz na prywatne 
pożyczki i dlatego handlarze protesto 
wali przeciwko potrąceniu , łchkowe- 
goT

Przewodniczący: Czy pan wie, że 
Ijruchthaendler zabrał ce wią.-ku 
żydowskiego 3000 zł.?

Św. Rossinger: Słyszałem, że po- 
czył sobie 3000 zł., a Engelstein 1000 
zł. Obecnie jestem  prezesem tego zwią 
zku i przez adwokata domagamy się 
zwrotu tych pieniędzy.

Przew.: Czy spółdzielni K azm ia i 
Fruchthaendlera sprzedawał pan to­
w ar na eksport i kto panu za ter to­
w ar płacił? »

Świadek: Sprzedawałem i p ien ią­
dze przeważnie otrzymywałem z k;isv

Targowicy.
Prokurator: Ile bydła spędza1 pan 

do Mysłowic?
Świadek: 8 do 10 wagonów tygod­

niowo i należałem do najpow ażniej­
szych kupców.

Prokurator: Czy bydło na ekspor: 
szło przez Targowicę?

Świadek: Nie szło zawsze wprost.
Jako następny zeznawał świadek 

kupiec, Józef Czerwiński z Ku'owic, 
który w 1933 r. targowa! w Myślowi -

trzeby pożyczki z kasy targowej.
Dalszy świadek. W ładysław Anio­

łek, zamieszczał w bruków ej p ’asie 
artykuły przeciwko Targowicy. Tnfor 
macji udzielali mu pp. Piotrowski i 
Bełczyński. Później wydawał* osobną 
gazetę do walki z Targowicą. Na py­
tanie obrońcy, świadek Aniołek za­
przeczył, jakoby za nie umieszczanie 
artykułu w założonym pizez siebie 
piśmie pobierał pieniądze.

Starał się on o posadę księgowego

Poznański Magazyn Odzieży

Michał Malewski
Sosnowiec, ul. 3~go Maja 23 lei. 62865

Zawiadamia Szan. klientelę, że nadeszły w dużym

wyborze PŁASZCZE damskie z najnowszych żurnałi, oraz

P Ł A S Z C Z E  i ubrania męskie, spodnie, ubrania sportow e
i odzież dziecinna

OBSŁUGA STARANNA! CENY NISKIE

cach. Handlował on nierogacizną i ja ­
ko opłatę targową płacił 3.15 zł od 
sztuki. Do tego doliczano najpierw  
30 gi\, a później 20 gr; tytu łem  .,1.0)- 
kowego‘‘ dla związku. Gdy osk Ka ; m 
nie zwoływał zebrań związku, świa- 
dek ten interweniował u sekretarza p. 
Ficowskiego, następnie zaś zebra! 
podpisy i domagał się natychmiasto­
wego zwołania zebrania celom źł wo­
nią sprawozdania z działalności i do­
konania wyboru nowego zarządu.

Pis?uo to odniosło ten skutek, że 
po dwóch latach zwołano zebranie 
likwidacyjne, na które przybyło 5 
członków*. Handlarzom szedł osk Ka­
zoń na rękę, bo dawał im w razie po­

*♦
na Targowicy. świadek w końcu 
stwierdził, że za milczenie ofiarowano 
mu lą  tys. zł. *?

Radny miejski i kupiec Pawreł F i ­
giel z Mysłowic zeznał, że zjawili się 
u niego pp. Piotrowski i Bełczyński, 
którzy mówili mu o nadużyciach na; 
Targowicy. Zarzuty te spisał, pó czym 
udał się świadek do burmistrza, k tó ­
rego o tym zawiadomił.

Na publicznym posiedzeniu rady 
miejskiej dr. Karczewski oświadczył, 
że „wszystko jest w porządku".

Przew.: Dlaczego pan poszedł do
burmistrza?

Świadek: Bo były to tylko pogło­
ski, a w zarzuty nie wierzyłem.

Przew.: Wy wszyscy teraz chowa­
cie głowy pod skrzydełka. Dawniej 
robiliście wszystko, wydawaliście ga­
zety, a teraz twierdzi pan, że ni- wie­
rzył w te nadużycia.

Świadek: J a  zawiadomiłem burmi­
strza i spełniłem mój obowiązek rad­
nego.

Radny miejski, Antoni Huczała z 
Mysłowic, również spisał wszystkie 
zarzuty, staw iane Targowicy prze/ 
pp. Piotrowskiego i Baczyńskiego i 
pismo to doręczył burmistrzowi, p. 
Karczewskiemu, który przyznał, że 
niektóre zarzuty są uzasadnione i 
przyobiecał zrobić porządek. Świad­
kowi podpadło, że na Targowicy były 
za wysokie koszta adm inistracyjne. 
Interpelowany w tej sprawie p. K ar­
czewski odpowiedział:

„Targowica jest spółką prywatna 
i my nie mamy prana zaglądać do 
jej interesów, im byłoby to bezpra­
wiem".

W końcu świadek zeznał, że p. Ivar 
czewski niechętnie udzielał informacji 
o Targowicy, gdyż nie wiedział, c » 
się tam działo.

Wszystkim świadkom osk. Kazoń 
zadaje pytania, zmierzając© do zdy­
skredytowani a świadka, p. Piotrow­
skiego, zarzucając mu, że sprzenie­
wierzył pieniądze, przeznaczone na 
biednych itp.

Spłonęło gospodarstwo
OD LAMPY W STODOLE.

Onegdaj spłonęło' cale gospodarstwo 
St. Grzyba w Kos trzy z pow. limanowski 
Ogień straw ił dom mieszkalny, stajnię  
‘ stodiłę, przyezem spałby się dwa koniu 
5 krów, maszyny rolnicze oraz znajdująca 
s i q  jeszcze w stodole resztki zbiorów i zna 
czne ilości słomy wraz ze sianem. Ogólno 
straty wyroszą około 10.000 zł.

Jak wykazały dochodzenia policyjne, 
pożar powstał wskutek nieostrożnego ob­
chodzenia sig z ogniem. W stodole nocowa 
Ii zawsze synowie gospodarza, biorąc ze 
sobą lampę naftową. Krytycznej nocy or! 
iampy tej zajęła się słoma, powodując w 
w następstwie groźny pożar.

ŚCIEŻKACH
{̂ ZBRODNI

75.
Bez dłuższych wypytywań, Joiuvil 

le wszczął po niemiecku dialog, któro 
go kapitan przez grzeczność nie prze­
rywał, a przy którym  Helena nie oka 
żywat* najmniejszego niepokoju.

Joinville zapytał ją  najprzód, dla 
czego znalazła się na ulicy w Paryżu 
po nocy, ona zaś odpowiedziała ma 
bez wahania, po saksońsku:

— Szukałam pańskiego mieszkania 
Pam iętałam , że pan mieszka w pobliżu 
rzeki, na końcu mostu, za wielkim pa 
łacem. Szukałam od kilku godzin i nie 
mogłam znaleźć. Rozpacz mnie ogarnę 
ła. Postanowiłam umrzeć .Tuż miałam 
się rzucić do Sekwany, gdy mai.) za 
trzym ał pański przyjaciel. Z początku 
przeklinałam  go, wtem wymówił p ań ­
skie nazwisko. Domyśliłam się, że 
mnie chce zaprowadzić do pana i o *• 
szlam z nim.

— Dziękuję pani za to — szep.ią! 
Joinville, głęboko wzruszony. Ale skąd 
że pani szłaś. na Boga?

— /  miejsca, gdzie o mało co nie u 
marłam z przestrachu... Nie wiem,

dlaczego mnie tam zawieziono.. Z ista 
łam kilku mężczyzn i kobietę, całkiem 
mi nieznanych... Nie rozumiałam, co 
mówili... Naraz wprowadzono mnie do 
pokoju, w którym było zupenie ciem 
no... Po tym otworzono okno... i wtedy 
zobaczyłam...

— Co?...
— Okropną rzecz!... uciętą głowę!..
—• O!... i oni śmieli!....
— A głowę tę poznałam... była. to 

głowa siostry mojej, Ireny.
Na to imię Ireny, które V itrac wv 

szeptał, ujrzawszy u nóg swych bladą
i zakrwawioną głowę kochanki. Cava 
roc, który, o ile mógł, chwytać sons 
rozmowy, zaklął siarczyście po fran 
cusku, a Joinville zawołał po nie­
miecku:

— Siostrę pani!.. Kobieta, którą za 
mordowano, była pani siostrą?

— Teraz nie dziwię się przekleń­
stwu — mruknął kapitan...

— Zamordowano ją, powiada pan? 
— spytało dziewczę. — Kto ją zamor 
dował!

— Nie wiem — skądżebym wie­

dział? Ju ż  od trzech dni nie widzia­
łem się z panią ani z pani stryjem.

— Ze stryjem?...
— Jakto! a hrabia Borodino?
— Nie jestem jego synowicą... 

mam tylko szwagra p. Konstantego 
Carstantego Caritidesa, który przed 
trzema łaty  ożenił się z moją siostrą. 
Ireną-

— Skądże więc mieszkałaś pani w 
domu u pana Borodino?

— W zeszły czwartek przyjecha­
łam... spodziewmłam się tu  zastać Iro 
nę... która do mnie pisała... Szw tgier 
mój jest bliskim przyjacielem p B >ro 
dino... mieszkał u swego przyjaciela z 
żoną... tymczasem Irena i on odjechał! 
w przeddzień mego przybycia... P  Bo 
roćłino zapewnił mnie, że powrócą w 
tym tygodniu... Wierzyłam mu, a gdy 
się przekonałam, że mnie oszdkuje...

— Skąd pani przyjechałaś do Pa 
ryża?...

—• Z A ustrii, z Wiednia. Byłam w 
klasztorze, w którym mnie umieściła 
siostra, po śmierci matki.

— M atka pani zginęła podczas po 
żaru...

—Tak. Czy to pan Borodino pa 
nu powiedział?

— Mówił mi również, że pani 
skutkiem tego wypadku nagle straciła 
mowę.

— Ja?... to kłamstwo!... A! więc 
to dla tego zakazał mi mówić!

— W  jakim  celu?
_— N a prośbę Treny, jak  mnie zapew­

nił. Nie pytałam  go o więcej i byłam 
posłuszną... Kochałem siostrę ja k  m at

kę, i wiedziałam od niej, że mąż jej 
zamieszany był w jakim ś spisku. My 
siałam, że się bał, ażebym io nic zdra 
dziła jakiem  nicrozważnem słówkiem.. 
Zresztą nietrudno mi było milczeć... 
nie umiem po francusku... a nie zroz.i 
mianoby mnie, gdybym mówiła po 
grecku lub po niemiocku. Nie wyrze­
kłam ani słowa, aż do chwili, kiedym 
się znalazła nagle wobec zeszpeconej 
głowy ukochanej siostry... wtedy za 
wołałam po grecku: I adelplii mor....

— A. p. Borodino... był przy tym?
— Tak... alem go później nie wi 

działa... przeniesiono mnie... Kiedym 
odzyskała zmysły... zaraz postn i wj 
łam uciec... bałam się go...

— I pozwolił pani odejść?
— Nie było go. Przy mnie znajdo 

wał się doktór i jakaś nieznajomi ko 
bieta, a ci mnie nie zatrzymywali.

— Gdzie więc pani byłaś, kiedy 
zemdlałaś?

— Ni© wiem. W  południe przyszedł 
malarz dla malowania mego portretu 
w pawilonie, gdzie mieszkałam u p. 
Borodino.

— V itrac — rzekł Joinville.
— Zdaje mi się, że talc się nazvwa 

Malował, kiedy wszedł jakiś człowiek 
Między nim a tymi panami dośó -iłu 
go trw ała rozmowa. Potym p. Boro 
dino powiedział, że mam mu towarzy 
szyć... dokąd, nie nadm ienił... i raz mi 
jeszcze zalecił, ażebym nie odpowiada 
ła. choćby mnie nawet pytano po 
grecku lub po niemiocku-.

d. c. u.
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z dużą precyzją
Dużo mówi się i pisze o działalno 

fol Komintermi na terenie t. zw. w żar 
gonie komunistycznym, — „państw 
borżuazyjnych<e Mało jednak łudzi zda 
je sobie sprawę z tego, jak rozbudowa 
ny jest aparat organizacyjny i pro 
pagandowy Kominternu, jak funkcjo 
nuje ta olbrzymia i z precyzję zrnon 
towana machina.

Do 1933 r., a więc do przewrotu na 
rodcwo-soejalistyeznego w Niemczech 
centralę propagandy wywrotowej na 
Europę było zachodnio-europejskie 
biuro Kominternu w Berlinie. Dojście 
do władzy narodowych socjalistów’ 
zmusiło Komintern do szukania inne-- 
go ośrodka swej działalności. Po dwu 
letnich próbach zorganizowania cen- 
trali w różnych stolicach europejskich |  
w- r. przeniesiono biura Komin.-- 
ternu do Pragi. Praga okazała się 
szczególnie dogodną ze względu na to, 
łe  komunizm jest w Czechosłowacji 
ruchem legalnym, a ponadto zaw arcie 
w 193!) r. sojuszu pomiędzy Czeehosło 
wsieją a Sowietami stworzyło odpo 
wiednią atmosferę do ożywienia dzia 
łałności komunistycznej w tym kraju.

Niedługo po przeniesieniu do Pra 
gi, biura Kominternu zostały zreorga 
nizowane i w rezultacie powstały dwa 
ośrodki centralne na Europę: biuro za 
ehodnio-europejskie w Paryżu, dzia­
łające na terenie państw zachodu, h u 
ropy, oraz biuro środkowo-europej- 
skie w7 Pradze, obejmujące swą działał 
nością Polskę, Austrię, Węgry, Ku- 
nmnię, Bułgarię, Jugosławię i połud 
niowe Niemcy.

Kierownikiem biura środkowo - eu 
ropejskiego mianowany został przez 
Komintern sekretarz generalny komu 
nistyeznej partii Czechosłowacji, po 
aeł do parlamentu praskiego Klemens 
Gottwald. Gottwald pozostaje w stałej 
łączności z Moskw ą, gdzie często prze­
bywa z racji powołania go do grona 
pięciu członków sekretariatu połitycz 
nego Kominternu.

W ten sposób Czechosłowacja stała 
się bazą wypadową dła Kominternu, a 
komunistyczna partia Czeehosło Aaeji 
przejęła z ramienia Kominternu fan 
keje nadrzędne i nadzorcze w7 stosunku 
do nielegalnych partyj komunistycz­
nych państw, wchodzących w rejon 
akcji Pragi. Władze tych partyj mają 
przew7ażnie swą siedzibę w Czeehosło 
wacji.

M. in. „opiekę*’ i pomoc znalazła w 
Czechosłowacji komunistyczna partia 
Polski. Biuro polityczne tej partii mie 
ści się w7 Pradze, a jej oficjalny organ 
„Nowy Przegląd*’ był przez długi czas 
drukowany w Czechosłowacji i stąd 
nielegalnie przewożony do Polski.

Do Pragi odbywają częste podróże 
działacze komunistyczni z Polski

W tym celu partia ta posiada 
wzdłuż granicy polskiej liczne pleców7 
ki „przerzutowe’*, na których czele sto 
ją wysocy dygnitarze partyjni, czę ­
sto posłowie do parlamentu czeskiego 
Placówki te mają za główne zadanie 
przerzucanie do Polski wywrotowców 
oraz transportowców bibuły komuni 
stycznej. W akcji tej zaangażowani 
są następujący posłowie do parlamon 
tu praskiego: August Kliment. Karol 
Śliwka, Sikory. Clemcntis, Kosik i in. 
ŚW placówkach „przerzutowych^ pro­
wadzone są stałe kursy instruktorskie, 
których absolwenci kierowani ££ do 
Polski z instrukcjami, otrzymanymi 
przez komunistyczną partię Czeehosło 
wacji z ramienia Kominternu. Ważną 
rolę przy rekrutacji agitatorów i w po 
mocy dla zbiegów komunistycznych z 
dolski odgrywa instytucja „Solhlari 
ta” w Pradze, która legalizuje pobyt 
komunistów zagranicznych w Czeeho 
Słowacji, wyrabia im dokumenty, po­
zwolenia pobytu itd. Wreszcie, żarów 
no w Pradze, jak i w7 szeregu innych 
większych miast Czechosłowacji istnie 
Ja liczne punkty zborne dla komuni

Związek Polaków w Czechosłowacji
fjem apś się będzie autonomii dla ludności polskiej

Związek Polaków w Czechosłowa 
jej i ogłosił następującą odezwę:

Do ludnośoi polskiej w Czechosło- 
|Avacji!

jW: chwili, gdy ważą się w rep ab! i 
|oe czechosłowackiej losy wszystkich 
grup narodowościowych i gdy na ho­
ryzoncie politycznym zarysowuje się 
obraz innej przyszłości narodo vycli 
mniejszości w tom państwie,

przystąpiliśmy do wzmocnienia naszej 
polskiej całości organizaeyj» ej

By móc tern skuteczniej wpłynąć 
na los naszej polskiej narodowości w 
tern państwie i na ukształtowanie e - 
gzystencji i dobra naszego ludu, sfwo 
rzyliśmy tylko jeden wspólny politycz 
ny związek całej naszej polskiej lud 
ności,

Związek Polaków w Czechosłowacji

Paslwig! Pniski I Litwy
be mu a swe placówkic

Posłowie Litwy i Polski przybyli 
już na swoje placówki dyplomatyczne 

Poniżej zamieszczamy dwa zdję ­
cia przedstawiające momenty: p o w i ­

tania posła litewskiego płk. Skirpy w 
Warszawie i posła polskiego min. 
Charwata na granicy polsko - litew­
skiej. "

Na zdjęciu — min. Skirpa w towarzystwie radcy MSZ. Kośc iałko wskie 
go i sekretarzy Poselstwa Litewskiego w Warszawie, po przybyciu na dwu-, 
rzeo Głównv.

Powitanie pierwszego posła RP. w Kownie min. Cliarwata na granicy 
pokko-litewskiej przez naczelnika sąsiadującego z granicą powiatu Ma- 
riampolskiego (w mundurze), w chwili przekroczenia przez min. Char wata 
granicy litewskiej w drodze do Kowna

I

Na froncie politycznym
GRUPA „JUTRA PRACY’ WYSTĄPI Z 

DEKLARACJĄ.
W kolach politycznych pojawiły się po

stów z Polski, wyposażone często, jak 
up. w Orłowej, Cieszynie i in. we wła 
snc domy. W  punktach tych znajdują 
się często również specjalne drukarnie 
dla bibuły komunistycznej przeza w/o 
nej na „eksport" do Polski, składy 
dla przechowania bibuły, domy dla 
spotkań kurierów itp.

Olbrzymia i świetnie zorganizowa­
na. wyposażona we wszelkie środki a 
patura skierowana ze specjalnym naei 
skiem na propagandę komunistyczną 
w Polsce, — jest wymownym świadt 
etwem dużej wagi, jaką Komin teru
przywiązuje do działalności wywroto­
wej na terenie Polski.

n .  L

głoski, iż >v najbliższym ezase grupa par 
lamcntarna ,,Jutra Pracy' (Budzyński, 
lłoppe, Dudziński i inni) wystąpić >»a * 
deklaracją społeczno — poliiyezną oraz 

«  tezami, które mają być wytyczną «  pra 
ey parlamentarnej tej grupy. Deklaracja 
ta miałaby być ogłoszona za pomocą pra 
sy zaraz po ukończeniu Sesji, łub na jfd 
nym i  pierwszych posiedzeń Sesji Nad­
zwyczajnej. Deklaracja i czy odnosiłyby 
sic — według wersy j tylko do dzia­
łalności parlamentarnej tej grnpy akcij 
t. z w  terenowej nie zamierza ona organize 
w ać.

GEN. ROJA PRZEMAWIA NA WIE­
CACH PPS.

Na wiecach PPS. w Toruniu i Gdyni 
przemawiał gen. Roja, podkreślając ko­
nieczność ścisłego porozumienia między 
Stron. Lud. a PPS. W Toruniu członko­
wie Stron. Narodowego zaatakowali ze­
branie.

Dotychczasowe stronnictwo polity­
czne Związek Śląskich Katolik .w i
Polska Partia Ludowa przestają od
tąd istnieć jako czynnik polskiej p- h 
tyki narodowej, a zastępowanie spraw 
narodowych i obrona polskiego ludu 
w Czechosłowacji w sprawach polity 
cznych przechodzi na Związek Pola­
ków w  Czechosłowacji.

Chlorodont
PASTA DO ZĘBÓW

Z  Polską Socjalistyczną Partią Ro 
botniczą chcemy utrzymywać dobre 
stosunki i w spółpracować z nią dla do 
bra polskiego ludu.

Cele nasze wynikają z obowiązków 
naszych wobec naszego Narody i na­
szego ludu. »

Nie ustaniemy w walce o nasze pra 
wa: nim nie zostanie przywrócony poi 
ski narodowy stan posiadania z cza­
sów przed rozdziałem Śląska Cieszyń 
skiego, nim nasz polski lud nie zyska 
zupełnego równouprawnienia, niin nie 
zyska zupełnej możności utrzymania 
życia i słusznej egzystencji na ziemi 
swych przodkew,
jak długo na jakimkolwiek stano /  
sku przy równej fachowej kwalifika­
cji będą mieli pierwszeństwo obcy 
przybysze,

nim nie zostaną stworzone niawzru 
szone gwarancje narodowego rozwoju, 
tak dla całości naszej narodowej gru­
py, jak i dla pojedynczych jej człot- 
kew.

Ponieyvaz dotychczasowe drogi da 
uzyskania tych celów7 zawiodły i w dro 
dze przyrzeczonych zarządzeń admini­
stracji państwowej osiągnąć ich rie 
zdołaliśmy, jest koniecznym, aby usta 
wowo również i polskiej ludności za 
gwarantowano prawro samodzielnego 
decydowania o potrzebach kultural­
nych, gospodarczych i społecznych o- 
raz ich zaspokojeniu.

Związek Polaków w' Czccho-Słow a 
eji przeto domagać się będzie, na wzór 
innych grup narodowych wT tym pań­
stwie narodowej autonomii w ramach 
republiki czechosłowackiej także dła 
ludności polskiej.

Polacy w Czechosłowacji!
Dla ogólnego dobra, dla ludu , nu 

rodu zrobiliście ofiarę ze swych stron 
nietw. Wzywamy was teraz do jedne 
go obozu, do jedności, do solidarności 
w7 jednvm związku Polaków w7 C/echo 
słowacji.

Dzisiaj nikt nie śmie pozostać na 
uboczu, wzywamy wszystkich do soli 
darnej, karnej, prowadzonej celowo 
pracy przez Związek Polaków w Cze­
chosłowackiej”.

Kara grzywny za odstępowanie
LUB POŻYCZANIE WŁASNYCH  

DOKUMENTÓW.

Ustawa o ubezpieczeniu społecznym 
przewiduje, że osoba uprawniona do 
świadczeń z instytucji ubezpieczeń spo 
łecznych, która świadi mie pożycza 
lub odstępuje własne dokumenty siu 
żące do uzasadnienia praw do świad­
czeń, innym osobom, nieuprawnionym 
do tych świadczeń — podlega karze 
grzywny oraz zwrotu kosztów ponie- 
sknych z tego tytułu przez instytucje 
ubezpieczeń społecznych.
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O stworzenie komunikacji wodnej
między Zagłębiem Węgłowym a C. O. P.

Szybki rozwój C entralnego O krę­
g u  Przem ysłow ego, położonego w wi­
dłach W isły i Sanu, w ym aga stw orze 
n ia  w najk ró tszym  możliwie ezaOe 
dogodnych w arunków  dla kom unika­
cji w odnej.

P rzede w szystkim  konieczne jes t 
stw orzenie kom unikacji rzecznej i ka­
nałow ej m iędzy Zagłębiem  W ęglo­
wym  a C. O. P .

Sprawą tą zainteresował się m. in. 
przemysł węglowy, którego przedsta­
wiciele odbyli szereg narad na terenie 
Związku Izb Przemysłowo-Handlo­
wych. Konkretne wnioski w tej spra­
w ie mają być w niedługim czasie, prze 
dłożone M inisterstu Komunikacji, 
które ze swej strony również opraco­
wało plan połączenia Zagłębia z 
C. O. P.

Dojazd z Zagłębia do W isły  s ta ­
nowi Przem sza, częściowo już  uregu­
low ana. Z byt p ły tk a  — m usi b /ć  po­
głębiona, tak , hy mogły ją  przebyw ać 
barki 500-tonowe. W r, 1 £14 p rzystą ­
piono do budow y specjalnego kanału  
Zagłębie—K raków  d la  s ta tków  600-to 
nowych. W ydano na ten cel wielką 
sumę, k tó ra  w przeliczeniu rów nałaby 
się około 18 milionom zł., z tcyo 6 m i­
lionów zł. na w ykup gruntów . Reali­
zacja budowy tego k ana łu  w ym agała 
by jednak  ogromnych kosztów bo z 
górą 50 milionów zł. O d k ła d a ją ; z bra 
ku  funduszów  te  inw estycjo tym  b a r­
dziej należy kanalizow ać P rz  iniszę, 
gdyż kosztować to będzie znacznie 
tan ie j.

D alszą koniecznością jes t uregulo­
w anie, względnie skanalizow anie W i-

Ukonstytuowanie się zarządu
ZRZESZEN IA  W ŁA ŚC IC IELI DRU­

KARŃ IV ZA G ŁĘBIU .
O negdaj odbyło się konsty tucy jne ze­

b ran ie  zarządu  zrzeszenia w łaścicieli d ru  
k a rń  w Zagłębiu D ąbrow skim . Zarząd u- 
konsty tuow al się następu jąco  pp.: preze3 
— Ił. M onsiorski, w iceprezes — J . Kłos 
sek re tarz  — A. S typa , sk arb n ik  — W- 
Z ieliński, członek zarządu — E. M irek, 
zastępca sek re ta rza  i gospodarz — Ko­
ziński.

 (Ol------

Wielki dar dla dzieci
w DĄBROWIE

W  D ąbrow ie odbyło się organiza­
cy jne  zebranie kom itetu  zbiórki na  
święcone d la najb iedniejszej dziatw y  
szkolnej. Przew odniczył zebra1 i u inż. 
Jackiew icz, sekretarzow ał p. W. Mo- 
drzejow ski.

L icznie zebrani przedstaw iciele 
m iejscow ych insty tucy j, związków, 
stow arzyszeń, szkolnictw a i organi- 
zacyj postanow ili wszcząć energiczną 
akcję w k ierunku  zdobycia na świę 
cone d la dzieci ja k  najw iększych fun­
duszów.

Zbiórka na ten cel odbędzie się w 
dn iu  3 kw ietn ia  pod h as łem :. W ielki 
d a r dla dzieci".

J a k  już  donosiliśm y, projektow ań}' 
na m iejsce s ta r tu  balonu s tra to sfe ­
rycznego Ojców, po szeregu dokład­
nych badań  okazał się miejscem  nie 
odpowiednim .

Ani warunki meteorologiczne —  
prądy lokalne — ani też terenowo — 
zbyt wąska dolina — nie odpowiadają 
wym aganiom, jakie staw ia start tak 
olbrzymiego balonu, 
r W  celu ostatecznego rozw iązania 
tego problem u i u sta len ia  miejsca

sły  od K rakow a do u jśc ia  Sauu. W e­
dług istn iejącego planu nastąp ić  m a 
w  niektórych m iejscach zm iana k o ry ­
ta  W isły, przez skierow anie go d > ?pe 
c ja ln ie  wybudow anych obok kanałów . 
Przełożenie koryta wymagać będzie 
wielkich prac i zwiększy koszty, za­
pewni jednak spław statków' do 
fiftfl-tonowych.

U regulow any i przystosow any do 
żeglugi m usi być także San. W związ 
ku z budow ą elektrow ni pod N iski er:: 
nad Sanem  równocześnie p ro jek tow a 
na  je s t tam  budowa p o rtu  węglowego.

Robotnicy H u ty  Bankow ej oddziału 
„A kcesoria kolejow e1* w Dgbrorvk, 
dbając o dobro i potęgę Rzeczypospo­
lite j postaniw ili zarobek z p rzepraco­
w anych dwuch dni oddać na F  i  dusz 
Obrony N arodow ej,

W  Sądzie Okręgow ym  w Sosnowcu 
odpow iadał wezoraj listonosz z Zątkow io 
51 le tn i S tefan  Tomczyk (Ząbkowice, ul. 
K om orna 12), jako  nskarżony  o sprzenie 
wierzenie. Tomczyk, pełniąc służbę w ząb 
kowiokim urzędzie pocztowym, przyw ła­
szczył sobi© ponad 300 złotych, fałszując 
pokw itow ania adresatów  na  przekazach

s ta r tu , od którego w znacznej mierze 
zależy powodzenie lotu, w yjechała z 
W arszaw a kom isja, 

która ma za zadanie dokładne 
zbadanie m iejsc projektowanych 

na start.

K om isja  uda ła  się na jp ie rw  do 
Zakopanego celem zbadania dolin 
T a tr  Zachodnich, a  następn ie  w do­
liny  Bieszczad w okolicy Sławsku. 
Pow ró t kom isji przew idyw any jes t 
za kilka dni.

k tó ry  następn ie  s ta ć  się m a dużym  
portem  handlow ym , obsługującym  tę 
część C. O. P .

Pi'zewidy w ana je s t także  rozbudo 
wa po rtu  handlowego w Sandom ierzu 
tak , by przeładunek roczny mógł o- 
siągnąć p rzynajm nie j ćwierć m iliona 
ton.

Całość tych robót ujęta jest w ra­
my 8-Ietniego planu budowy. koszt 
uspławienia Przemszy, W isły i Sami 
wyniesie minimalnie 50 milionów zł., 
ezyli rocznie trzebaby na ten c> I prze 
znaczać 12 i pół miliona zł.

przeznaczając te pieniądze na 
kupno kurabinu maszynowego.

Piękny  ten  czyn obyw atelski ludzi 
św ia ta  pracy będzie niew ątpiiw io 
przykładem  dla innych.

pieniężnych. Gdy nadużycia w yszły na 
jaw , T. p rzyznał się do winy, tłum acząc 
się tym ,

iz w ypłacił kom uś więcej pieniędzy a n i­
żeli się  należało i stąd pow stał deficyt, 
k tórego i  swych skrom nych poborów po­

kryć  już  nie był w stanie.

Sąd, ze względu na m iody wiek oskar 
zonego i dotychczasową jego n iek a ra l­
ność, w ym ierzył m u rok w ięzienia z po­
zbaw ieniem  praw , w ykonanie jednak  k a  
ry  pozbaw ienia wolności zaw iesił mu na 
okres dw uletni.

 MHII— —  MMI
H URT ------  D ETA L

Wody kwiatowe i perfumy
pierw szorzędnych fabryk  w wiel
kim  wyborze poleca po cenach 

najniższych 
SK ŁA D  APTECZNY

M O N E T A
Dąbrowa Gór„ ul- Sobieskiego 26 

teł. m 403.

\KRZYNKA b o  LISTÓW.

0 dzierżawie teatru
Do R edakcji „E xpresu  Z ag łęb ia  .

Szanow na R edakcjo! .We w czorajszej 
,,Torpedzie" w rubryce „Na ucho’ ukaza­
ła  się plo tka, jakobym  w raz z dyr. Grod- 
nickim  zam ierzał w ydzierżaw ić te a tr  so­
snowiecki. K om unikuję tedy uprzejm ie, 
że nie zam ierzałem , nie zam ierzam  i 
praw dopodobnie nigdy nie będę m iał tak  
szaleńczych zamiarów'.

N iem niej jednak  jestem  do głębi wzru 
szouy in teresow aniem  się m iejscowych 
plotkarzy m oją skrom ną osobą, choć do­
praw dy ze swej s trony  iiie  czynię nie, 
aby ich do tego niewdzięcznego zajęcia 
nakłaniać.

Z poważaniem
K. ĆW IERK .

Sosnowiec, 1.IV. 1838 r.
 oOo-----

S*rz.UM.ąM

M ieliśmy możność plotką pow yż­
szą przyłapać na gorącym uczynku . — 
Onegdaj bowiem złożył naszej redak­
cji w izy tą  dyr. J .  Gołaszewski, k tóry  
oświadczył nam co następuje:

„Ponieważ od dłuższego czasu zau- 
icażyłem, że w pewnych miejscowych 
dziennikach pojawiają  się system aty­
cznie niestworzone plotki na temat h a  
ino  orzeto postanowiłem jednego z 
sobnihów podcjrzonych o wynoszenie  
tych plotek w y  próbować.

W  tym celu widząc owego pana to 
sąsiednim pokoju powiedziałem głoś­
no do kolegi, ze podobno dyrekcje  
teatru ma objąć jeden z miejscowych 
dziennikarzij % jakiś  b. dyrektor sosno 
wieckiego teatru. Oczywiście m e ivy- 
micnialcm żadnych nazwisk. Szło mi  
tylko o sprawdzenie, czy rzeczywiście  
070 osobnik w ynos im wszelkie windo- 
mości z teatru

No i rybka połknęła przynęty. — 
Umyślnie puszczona w obieg plotka  
znalazła się na łamach jednego z dzirn  
nikóto, który w złośliwy sposób doro­
bił je j  jeszcze głowę, dodając nazwi­
ska.

Tak  oto nap'a,wdą wygląda „ż>ó- 
dlowość11 informacyj. naszych kocha­
nych zagłębiowskich dzienników.

Oj, panowie, panoivie...

Torebki, pask i 
d a m sk ie

oraz
wszelkie wyroby skórzane

najkorzystniej kupisz u

PIECHOCKIEGO
Sosnow iec 1 D ąbiow a Górn. 

W arszaw ska 6 I  Sobieskiego 23 
tel. O3052 1 teł. 68234

Własna wytwórnia na miejscu
O bstalunki. R eperacie

Frzi| glośifffkfi
ZE W SPO M N IEŃ  KOM ILITONA.

Dziś o gouz. ló.ifi lozg lośn ia  katow icka 
nadaje na  fa li ogólnopolskiej lekką auiiy 
cję m uzyczno — słow ną p t. ,,Ze wspom ­
nień kom ilitona”.

A utorzy Zbigniew  Lipczyński i Je rzy  
T epa przypom ną radiosłuchaczom  dawno 
czasy pierw szych sobótek studenckich — 
kiedy to przy kuflu  piw a i w obłokach 
dymu, z cybucha pow stały pełne czaru i 
fan taz ji m łodzieńczej piosenki kain ilto ­
nów.

A udycję ty  usłyszym y w w ykonaniu  
„Ś1 ąskiej Pozytyw  ki”.

Reklama dźwignią Handlu

Skąd nastąpi start
balonu polskiego do stratostery

Restauracja — Kabaret — Dancing

„ s ^ i i / o r ”
S o s n o w ie c , ui. 3 -g o  M aja 8 .

le i .  (il-SS1. ł odziem ia tel. 8I-3M.
& Od 1.1 V 1938 sensacyjna zmiana sił artystycznych:
^  ZO SIA  D E L A N K A : szam pańska su bretka—pierw szy raz  w Zagłębiu 
^  ŁU K  .TAŃSKA i K A L IN O W S K I, w prow adzają nieznany jeszczo 
a  w  E u rop ie  am erykański przebój: ,,ŚW IN O "
a  U lubiona w Sosnowcu ork iestra  Mietl ziańskiego znowu prolongow ana 

W  niedzielę i św ięta  w podziem iach dancing tow arzyski z pełnym
▼  program em , początek godz. 17.
▼  B ar śniadankow y czynny od 8 rano; gotowe dan ia  z m aszyny 
V  — tanio i smacznie.

♦♦♦❖ ♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦$  

Robotnicy Huty Bankowej
kupują karabin maszynowy

♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦tt
❖
♦♦
❖

Nie tak nie zdobi Pań, jak piękna i czysta cera.
To potęguje powab i uwydatnia wygląd młodzieńczy. 
Tysiące Pań zawdzięcza wyzbycie się piegów', plam.

stosując

KREM,  M Y D Ł O  i P U D E R

„t/łCTOMIK”
Ż Ą D A Ć  W S Z Ę D Z I E

Listonosz fałszował pokwitowania
na przekazach pieniężnych
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Ciekawy proces o zniesławienie
b. dozorcy kopalni „Jowisz”

5«,

iW Sądzie Okręgowym w ,S isnow- 
ca jako odwoławczym zakończył się 
wczoraj ciekawy proces o zniesławie­
nie, wytoczony szeregu górnikom z 
tow. „Saturn*4 oraz ich żonom przez 
b. dozorcę kop. „Jow isz”, Józefa Żu­
rowskiego (Wojkowice Komorne, S ta­
szica 5).

Żątowski oskarżony został przed 
władzami towarzystwa, że za wyro­
bienie pftsadv na jednej z kopalu, 
wchodzących w skład towarzystwa 
„Saturn**, 

pobierał łapówki w kwocie kilku­
dziesięciu złotych od osoby.

He było w tym praw dy — nie wiado­
mo, dość jednak, że Żątowski został z

zajmowanego stanowiska wydalony.
Usiłując się zrehabilitować w * o- 

czach społeczeństwa, Żątowski wyto­
czył oskarżycielom proces i zniesła­
wienie.

Pierwsza rozpraw a odbyła, się w 
Sądzie Grodzkim w Czeladzi, który 
na rzekomych oszczerców Źątowskiego 
wydał wyrok uniewinniający, od rzu ­
cając tłumaczenie się Żątowskiogo iż 
padł ofiarą rozgrywek politycznych 
pomiędzy organizacjami zawodowymi

Obecnie Sąd Okręgowy w Sosnow­
cu uniewinniający wyrok Sądu Gmdz 
kiego zatwierdził, obciążając Żątew. 
skk*«o kosztami sądowymi ,?5ł rzecz 
oskarżonych przez niego osób.

Awanse robotników kopalnianych
nastąpią z dniem 1 maja hr.

To me często się zdarza. 
Musicie z tego skorzystać!

W dniu wczorajszym w Sosnowcu 
odbyły się bezpośrednie pertraklacje 
między radą zjazdu przemysłowców

O  p sru cą s
W ALCZĄCYCH Z BEZROBOCIEM .

O p racy  b iu r fu n d u szu  P racy  będzie 
mowa w pogadanca dzisiejszej o godz. 17. 
A ulorem  pogadanki radiow ej jest Borna 
na D alborow a. N ajw iększym  bodaj dla 
człow ieka dzisiejszego jest besribocie. 
P lauow a i dobrze zoiganizow ana pomoc 
d ia  łudzi, pozbaw iouych pracy jest p icr 
wszym obowiązkiem  społecznym. Pośred­
nictw o p racy  d la tych  m as wziął na 
swe bark i Fundusz Pracy, posiada­
jący  b iu ra  i ekspozytury wo w szystkich 
większych m iastach  Polski. A u to rk a  opo 
wie w łaśnie o metodach p racy  tych  b iur 
i panujących  tam  nastro jach .

Zniknie woda i błoto
Z UL. P O L N E J W  CZELADZI.

N a 8 bm. wyznaczono jest posiedzenie
rad y  m iejsk iej w Czeladzi. Porządek ob­
ia d  przew iduje spraw ę uchw alenia regu  
łam in u  o udzieleniu pracow nikom  m icj- 
sikm  i p ła tn y m  członkom zarządu m iej- 
fkirgo zaliczek zw rotnych na uposażenia 
w zględnie w ynagrodzenia, spimwe zaroia 

, ny grun tów  z tow. Czeladź pod budowę 
drogi, prow adzącej do sz y tu  pod Mało- 
bądzem i dalej spraw ą sprzedaży g r u n ­
t a  m iejskiego zw. „klinem “ obok P iasków

B ad a  poza tym  zajm ie sią spraw ą wy 
kapu  g ru n tu  od kilku osób pod budową 
ulicy Polnej w Czeladzi, k tó ra  sta le  stoi 
pod wodą, rozpatrzy  wniosek zarządu 
m iejskiego o zaliczenie Czeladzi do m iast 
posiadających ponad 25 ty?, m ieszkańców 
i w reszcie rozpatrzy  wniosek o przydzie­
lenie p lacu p rzy  ul. B ytom skiej pod bu­
dową domu katolickiego w Czeladzi.

Początek posiedzenia o godz. 7 wiecz.

Nowa organizacja zawodowa
PO W STA ŁA  NA T E R E N IE  ZĄBKO­

W IC.
Pod przewodnictwem  p. Antoniego No 

w aka rut B asiuli odbyło sią zebrania orga 
n izaey jue robotników  B elgijsk iej S-ki 
w Ząbkow icach w spraw ie u tw irzeniu  na  
te ren ie  Ząbkowic oddziału Zjednoczenia 
Polsk ich  Związków Zawodowych (Chemi 
c-zuego).
N a w stąpię p. A ntoni Nowak omówił co 

Je i zadan ia  ZPZZ, jak  rów nież i stosu 
uck tej o rgan izacji ro państw a. Z kolei p. 
Ł. Z achorm in odczytał dek larac ją  ideową 
3raz s ta tu t  o rgan izacy jny . Zebrani dekla 
rac ją  ideową p rzy ję li jednogłośnie.

Do zarządu  w ybran i zosta li pp.: Za- 
chorm iu Eugeniusz — prezes, Kiuzck 
At ładysław  — w ice prezes, R eu tt Leonard 
— Lekrctarz, D elorm  Feliks —skarbnik , 
■Mucha Bolesław  — zastęp, sekretarza, 
M alinow ski Szczepan, Nnędza Ju lian  
członkowie.

Bo kom isji R ew izyjnej weszli pp.: Cy 
ba Bolesław przew odniczący, D ydak Fe- 
i-ks R a tsz ty n  Jozef.

Po odczytaniu  p ro toku lu  i  odśpiew a 
niu  pierw szej B rygady zebranie zostało 
sk o ń czo n e . Dodać należy, że od dziś liczy 
e górą 150 członków.

górniczych a sekretarzam i C. Z G. p. 
Bielnikiem i Z. Z. P. p. Rzepę w sp ra  
wie awansów robotników kopalnia­
nych.

W wyniku przeprowadzonych per- 
traktacyj ustalono, że z dniem 1 maja 
b. r. nastąpią awanse pomocy g ó r n i ­
cze i pod ziemią, pomocy na p o w ie rz ­
chni, robotnic i pomocy rzemieślni­
czej.. Stawki zarobkowe dla tych ka- 
teporyj podwyższone zostaną' <, pół 
punktu, t. zn. zarobki wzrosną około 
3 proc. Młodzież górnicza zaawansu je 
o jeden punkt. Podwyżka wyniesie 
tu około 5 proc.

Poza tym na przybierkach i po­
chylni wprowadzony zostanie u kord, 
przy czym zarobek będzie większy o 
25 proc. od normalnej dniówki.

od 1-14 kwietnia kupując 
2 DUŻE PACZKI RADIONU

otrzymacie

1 Paczkę 
PROSZKU 
SCHICHTA 
bezpłatnie

tmoa

R A D S O N  pierze wszystko!

P R O S Z E K  SCH ICHTA rozpuszcza brud!

Cełość służby u zaborców
zalicza się od 1 lipca emerytom państwowym

Najpoważniejszą zmianą, j.H.ą do 
obowiązujących przepisów o zaopa­
trzeniu emerytalnym urzędników pań 
stwowych wprowadziła ustaw a z dnia 
15 marca rb. 

jest przywrócenie od j 1 lipca 
1938 r. zaliczenia całości rzeczy­

wistej służby w I), państwach za­
borczych.

W  związku z tym M inisterstwo 
Skarbu wydało już odpowiednie za­
rządzenia, aby wszystkie przeliczenia 
em erytur zostały na czas dokonane.

Wiadomości bieżące
Piątek

1
Kwiecień

D*iś: Teodory 
Jutro: Franciszka 
Wschód słońca: 5,13 
Zachód stońca: 6.03

-  W IE L K I KONCERT. W  sali P . P. 
Z  Z. P . i H . w Sosnowcu przy  uh S ien­
kiewicza 17-a odbędzie sią w sobotą tin. 
i  bm. w ielki koncert. Początek o godz. 
IG ej.

Dochód n a  kolonie le tn ie  koła opieki 
rodzicielskiej p iz j  g im nazjum  i  lioeura 
im. H. Rzadkiew iczow ej w Sosnowcu.

-  ZEBRANIE CZŁONKÓW; KOM I­
TETU  FUNDUSZU OBRONY NARODO 
W E J . W poniedziałek 4 bm. odbędzie sią 
w m ag isrtac ie  czeladzkim zebran ie  w 
spraw ie wszczęcia akcji na FON. Począ­
tek o godz. 19.

-  DOWBORCZYCYl W dn iu  3 kw iet 
n ia  br. o godz. 10 rano  odbędzie sią w 
szkole powszechnej nr. 7 ( I I  p iętro , sa la  
geograficzna) przy  ul. Żytniej 12 (obok 
domu społecznego) in fo rm acy jn e  :f bra- 
uie Dowborczyków, poprzedzone wyświe­
tleniem  stop-film u w 74 obrazach pod 
nazwą „Dowborczycy". S lop-film  obejmti 
je  h istorię  tw orzenia ?ię j w alk I  Polskio 
go K orpusu  od Legionu P uław skiego aż 
do dem obilizacji.

Z arząd oddziału prosi o liczne przyby­
cie w raz z rodziuam i. Goście milo w i­
dziani.

— NA W IE L K I TYDZIEŃ DO K A L­
W ARII Z E B R ZY D O W SK IEJ. T rad jrcy j
n a  p ielgrzym ka śląska do K alw arii Ze­
brzydow skiej ' -na uroczystości w ielkoty­
godniowe organizow ana przez L igą K a­
tolicką w K atow icach, w yruszy z K ato ­
wic w niedzielę palm ow ą rano o godz. 10 
Posto je  na  stac jach : Szopienice, M ysło­
wice,, B rzezinki, Im ielin , Chełm, Nowy 
B ieruń. Pow rót w W ielki P ią tek  bo po­
łudn iu . Cena udziału  obejm ująca prze- 
jad y  kolejowe i św iadczenia p ielgrzym ­
kę we wynosi tylko 4.S0 zł.

U czestnicy z m iejscowości oddalonych 
20 do 40 km. od K ałow ie korzysta ją  z in -, 
dyw iduałnych  zniżek dojazdowych i po­
w rotnych. Zgłoszenia p rzy jm u je  L iga 
K ato licka  w  K atow icach, 3 M aja 30.

Czytelnicy nasi
Komunikują nam, że...

Dzielnica Kopernika, w Dąbrowie 
Górniczej znajduje się od dłuższego 
czasu w zupełnym zaniedbaniu. Ma­
g istra t nip utrzym uje wcale brukó.y, 
ani chodników, tak, że w niektórych 
miejscach nie możliwe jest zupełnie 
przejście. A już największe bajora 
znajdują się obok placu miejski ‘gc 
przy ul. W ąskiej. Może by zarząd 
m iasta wziął pod uwagę przy wio«ea 
nyeh robotach tę dotychczas pomijaną 
dzielnicę.

Klimontów od kilku la t czyrhl sta­
rania o założenie instalacji elektrycz­
nej. W ubiegłym roku dyrekcja Elek­
trowni Zagłębia przyrzekła przepro­
wadzić instalację z wiosną br., kiedy 
jednak mieszkańcy Klimontowa zwró 
ciii się do Elektrowni w tej spra vie, 
okazało się, że budżet Elektrowni ria 
rok bieżący nie przewiduje bud nvy 
tej linii.

Obecnie mieszkańcy Klimontowa 
za naszym pośrednictwem zwrac ją 
się z prośbą o rozpatrzenie, ich postu­
latów.

U WAGAl Wszyscy Czytelnicy, kf« 
rym sią nasuwają rozmaite uwagi, na 
dające sią do druku zechcą je zgłaszać 
listownie lub telefonicznie (nr. telefo 
nu 0169*2) do naszej Redakcji w godzi 
naeh od 9 do 11 i od 10 do 18.

Krwawa bójka o drzewko
zakończyła się śmiercią przypadkowego widza
W  Jangrocie powstała bójka, po 

między Zarębą i Brydzikiem o drzew­
ko.

Do awanturujących się zbliżył się 
szwagier Zaręby, Jan Kuś.

.W zamieszaniu Władysław Bryizlk  
ugodził nożem Kusia w okolice nerek 

wbijając mu ostrze bardzo głęboko.

Ciężko rannego odwieziona dfc 
szpitala w Olkuszu, gdzie Kuś naza­
jutrz zmarł.

n z
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Zrsdiofonizowana szkoła
POWSZECHNĄ W KATOWICACH.

Radio w szkole jc tt  już obecnie jedną 
'e niezbędnych pomocy naukowych oraz 
źródłem rozrywki dla dziatwy, która — 
niestety — często pozbawiona jest miżnoś 
ci słuchania audycji radiowych w domu.

Nic wiec dziwnego, że radiofonzacja 
nkól jest troską metylko nauczycielstwa 
itte i rodziców którzy w m iarę możności 
dokładają starań  aby zaopatrzyć szkołę 
w odbiornik radiowy.

Staraniem  i z funduszów koła rodzicie! 
skiego Szkoły Powszechnej nr. 3 im. Em i 
lii P a lte r w Katowicach zainstalowano w 
17 salach szkolnych i rskream yjnych gło 
śriiki za pośrednictwem których naaaw a 
ne są audycje radiowe oraz muzyka z 
płyt — zwłaszcza przy ćwiczeniach cielcs 
nyeh. „Stacją nadawczą* szkoły jest od 
I iornik radiowy ustawiony w pokoju nau 
czycielskim, a połączony z adapterem  i 
mikrofonem, przy pomocy którego kiero 
wnictw '0  szkoły podaje jednocześnie wszy 
Dkim 805 uczcnicom komunikaty i zarzą 
dzena porządkowe. M ikrofon służy rów 
nież, do wygłaszania odczytów, pogada 
nek itp.

Fotografia przedstaw.u gittpe dzieci 
szkolnych przy odbiorniku radiowym pod 
czas audycji.

 X X  —

0  jakich zmianach bezrobotny
[WINIEN INFORMOWAĆ UI3EZ 

PIECZ ALNIE.
Jak w yjaśnia Zakład Ubezpieczeń 

Społecznych, .bezrobotny obowiązany 
jest zawiadamiać ubezpieczalnię społe­
czną o każdej zmianie, która zajdzie 
w  okresie pobierania świadczeń, jak 
np. otrzymanie chwilowego za tr i lnie 
nia, zmniejszenie ilości członków7 ro 
dżiny, pozostającej na utrzymaniu bez

Niebywała sensacja w Sosnowcu
Odczyt Japończyka, najwyższego człowieka na świacie

W  dniu wczorajszym przybył do 
Sosnowca na zaproszenie organizaeyj 
społecznych najwyższy człowiek na 
świec-ie Japończyk pan Kin-Fu-K u. 
Pan Elft-Fu-Ku bawi od kilku dni w 
Polsce wygłaszając ciekawe odczyty 
na temat zatargu japońsko-chińskiego 
Odczyty są wygłaszane w  języku pol­
skim, gdyż matką niezw ykłej w y s o k o  
ści Japończyka, który 2.33 mtr. wys. i 
waży 303 funty jest Polka pochodząca 
z Zagłębia.

Pan K in-Fu-Ku wygłosi dziś w sa 
li Teatru M iejskiego odczyt o sytuacji 
na Dalekim Wschodzie. Pocz. odczytu 
o godz. 12.15 w południe.

Redakcja, nasza chcąc uprzystępnić' 
mieszkańcom Sosnowca wysłuchanie 
tej interesującej prelekcji zakupiła 
część biletów, które po okazaniu załą  
czonego niżej kuponu zostaną wydane 
bezpłatnie zgłaszającym się do naszej 
redakcji. Z wyciętym  kuponem należy 
się zgłaszać do redakcji w godz. od 11 
do 12-tej.

Nie wątpiwy, że Czytelni; y ze-

robotnego. choroba itp. Zaniedbanie te 
go obowiązku powiduje utratę świad­
czeń oraz sankcje karne.

W razie powołania na ćwiczenia 
wojskowe łub do służby wojskowej w 
okresie korzystania z zasiłku, należy 
po odbyciu ćwiczeń lub służby prze­
słać do ubezpieczalni odpowiednie po 
danie wraz z zaświadczeniem władz 
wojskowych o okresie trwania służby.

Jasnowidz-ch!romonta

WACŁAW PYFFELLO
Określa przyszło, ć  zdumiewająco traf 

me. .Wygrana zŁ lik  Cdiii padła na numer 
82112 wybrany przez jasnowidza W. 
Fyffello i wiele innych większych wy­
granych. Na żądanie Pyffello wybiera 
bezpłatnie szczęśliwo num era losu do 
42-ej Loterii Państwowej. Adresować: W. 
Pyffello, W arszawa, ul. Bednarska nr. 17 
Udziela wszelkich ra d  i wskazówek z dzie 
dżiny wiedzy tajem nej.

a  Mmmm t;- !Miliony
S e n s a c y j n a  p o w i e ś ć  o b y c x a j o w a

97,
,,Przypuszczano, że pod osłoną no 

cy odpłynęli do Anglii.
,,Poszukiwania trudnemi. jeżeli 

wprost niemożliwemi, czyniła ta oko 
liczność, że nie posiadano żadnych pe 
wnyeh danych co do wspólnika Mur- 
cyala Desroches i że dobra wiara Ber 
tranda wydawała się zupełną.

„Taki był stan rzeczy, gdy nowo 
wypadki wydarzyły się w Paryżu i w 
Celłe-Saint-Clond.

„Musimy je tu opowiedzieć, ażeby 
czytelniej7 prędzej zrozumieli t >, co 
się stało dzisiejszej nocy w Sainte- 
Adrcsse.

„Pewnego A vieezora, przyjaciel 
Mareyala Desroches. Daniel de Chan 
touvert. zgłosił się niespodzianie do 
pani Cartenat, chcąc się zoba zyć z jej 
siostrzenicą, nieszczęśliAvą małżonką 
Fernada Desroches.

,,Pan Didier de Bourgvieux, sio 
strzeniec pani Cartenat, obecny był 
przy tym widzeniu, podczas ktw ego  
pan de Chan touvert usiłował dowieść 
że jego przyjaciel nie jest winowajcą.

Zadawszy zręczne pytanie panu de 
Chantouvert, pan de Bourgvieux na

zbryzgane  
k r wi ą

brał przekonania, że to on ułatwił u 
cieczkę Marcyalowi Desroches.

„W następstwie tego śmiałego kro 
ku, pan de Bourgvieux nie waha i się 
już działać- zwierzył się ze sw.y ‘h po 
dejrzeń sędziemuśledczemu, a ten 
przedsięwziął natychmiast kroki, ażc- 
by aresztować pana de Chantouvert

,,Nadto, ponieważ pan Bourgvieux 
dowiedział się, że ten Chantouvert 
prowadzi ciągłą korespondencję z o 
berżystą Bertrandem, powziął przypu 
szczenie, że Marcyal Desroches mógł 
Avcale nie opuścił Francji i kryć się 
poprostu w Sante-Adresse; ale ponie­
waż nic miał pod tym względem żad 
nej pewności, nie śmiał o tym  mówić 
w sądzie.

,,Tylko w dniu, kiedy spodziewa! 
się, że Chantouvert zostanie aresztu wa 
ny w  Paryżu, pojechał do Hawr i z 
ciotką i kuzynką.

„Czy potrzeba dodać, że ta młoda 
kobieta żyje tylko nadzieją pomszczę 
nia tak nikczemnie zamordowanego 
małżonka?

„Nazajutrz sprowadzili się oni do 
willi ustronnej w  Sainte-Aclrcsse i 
xvdowa po Fernandzie Desroches posła

chcą skorzystać z niebywałej okazji 
ujrzenia najwyższego człowieka na 
ŚAviecie i wysłuchania jego ciekawego 
odczytu, zwłaszcza, że do teatru można

m

się dostać za naszym pośrednictwem  
bezpłatnie.
Powyżej zamieszczamy podobiznę p a ­
n a  K in-Fu-K u stojącego av towarzy
stwie swego ojca.

Kupon w ym ’enny
na
AV

bezpłatne Avj7słu ch an ie  odczy tu 
Teatrze Miejskim av Sosnowcu

ła do oberżysty7 Bertranda list dla 
mordercy, oznaczając mu spotka ,ie w7 
nocy.

, W  godzinę później Bertrand sam 
przyniósł av odpowiedzi te Avyrazy:

„Przyjdzie*’.
„Teraz nie było już wątpliwości, że 

Marcyal Desroches ukrywał s i o  av tych 
stronach.

,,Ponieważ spotkanie oznaczone by 
ło o .'rodzinie drugiej nad ranem, pan 
do Bourgvieux uznał za stosowne u 
przedzie  policję dopiero Avieczornm

„Pewny, że Marcyal nade j łzie, 
chciał, ażeby urządzono pułapkę przy 
bramie willi; aresztoAvanie wydało mu 
się niezawodnem.

,,Na nieszczęście, kiedy pan de 
Bourgvieux staw ił się wieczorem u ko 
misarza policji, zastał tu agentów po 
licyjnych, Martina i Fineta; k'orzy 
mu oznajmili, iż Daniel de Chactou- 
A7ert n ie mógł być aresztowany w P  t 
ryżu i że prawdopodobnie pojechał do 
HaAvru.

,,Pan de Bourgvieux opoAviA huuł 
Avtedy, co zamierza uczynić, dodając 
wszakże, że skoro pan de Chantouvert 
jest na trolności, wszelkie jego plany 
stają się daremnemi.

„Bądź cobądź oddział policjantów7 
udał się natychmiast do SaintcA dres  
se, i o północy wszelki dostęp do willi 
był osaczony i strzeżony.

„Niestety! obaAA7y pana do B urg~  
vieux były aż nadto usprawiedliwione

„W ybiła druga, później trzecia go 
dżina, a nikt się nie pokazywał w po 
bliżu domu.

RADIO
PROGRAM OGÓLNOPOLSKI.

Piątek, 1 kwietnia.
6.15 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze. 

•320 Gimnastyka 6.40 Muzyka z pfyt. 7-00 
Dziennik poranny. 7.15 Piyty. 8.C0 Audy 
cja dla szkól. 8.10 Przerwa. 11.15 Audycja 
dla szkól. 11.40 P ły ty . 11.57 Sygnał czasu 
z Krakowa. 12.03 Audycja południowa.
13.00 Przerw a patrz program  z Katowic 
15.30 Wiadomości gospodarcze. 15.45 „Ho­
kus pokus-domimkus * — wesoła audycja 
uia dzieci 16.00 Rozmowa z chorymi 16.13 
,.Ze wspomnień komiłitona*’ — iekka au­
dycja muzyczno-slowna 16.50 Pogadanka 
aktualna 17.00 L ośreumctwo pracy — po 
gadanka 17.15 Z teki kompozytorów łwow 
skich. 17.50 Przegląd wydawnictw — prof. 
H enryk Mościcki lo.W) K om unikat śniego 
wy (z Krakowa) 18.10 Muzyka jpkka (pły­
ty) 18.30 Program  na ju tro  18.Sa Audycja 
dia wsi 19.C0 K urant staroświecki; „Pan 
Eugeniusz 19.30 Recital mandolinowy Fan 
ny Siezak 19.50 Pogadanka aktualna. 20.03 
Koncert wieczorny z K rakowa 20.50 Dzieu 
nik wieczorny i Pogadanka ak tualna 2155 
„Pierwsza krajow a audycja telewizyjna 
(ze Lwowa) 22.50 O statnie wiadomości 
dziennika Avieczornego 23.00 Patrz pro­
gram z Katowic.

K A I O WICE 
P iątek 1 kwietnia.

11.40 P ły ty  13.00 Muzyka operowa bly- 
ty. 14.25 Wiadomości bieżące- 14.2. Solo 
fortepian. Płyty. 18.12 Wiadomości sporto 
we. 18.15 Koncert rozrywkowy. 18.40 Pora 
dnik sportowy 18.45 Świat owadow 
na przedwiośniu. 18.55 Program  ni jutro.
23.00 Pieśni płyty.

PROGRAM OGÓLNOPOLSKI.
Sobota 2 kw ietnia.

6.15 Pieśń „Kicoy ranne wstają zorze*. 
6.20 Gimnastyka. 6.40 Płyty. 7-00 Dziennik 
poranny. 7.15 P łyty. 8.00 Audycja dla 
szkół. S.10 Przerwa patrz program z Kato 
wic. 11.40 Szw'edzkie pieśni l u d o w e  płytJ- 
11.57 Sygnał czasu z Krakowa. 12.03 Audy 
cja południowa 13.00 Przerwa patrz pro­
gram z K atoA A 'ic . 15.30 Wiadomości go­
spodarcze. 15.45 Teatr W yobraźsi dla dzie 
ci. 16.15 Koncert solistów muzyka lekka.
16.50 Transm isja nabożeństwa- 17.5ft Nasz 
program 18.0z Wiadomości sportowe 18.10 
Pogadanka społeczna 18.15 P ły ty  13.30. 
Program  na jutro. 18.35 Audycja dla wsi.
19.00 Audycja dla Polaków zagranicą.
19.50 Pogadanka aktualna. 20.00 Koncert 
rozrywkowy. 20.45 Dziennik wieczorny i 
Pogadanka ak tualna 21.45 Dwa monologi
22.00 Ork. Adama Herm ana. 22.50 Ostatnie 
wiadomości dziennika. 23.00 P a trz  progra 
my z Katowic.

Transmisja radiowa
Z MECZU Z JUGOSŁAW IĄ.

Polskie Radio transm itować będzie o- 
statn ie 30 m inut meczu Polska — Jugo­
slav ia  w niedziele w Belgradzie, tran s­
m isja rozpbcznie sią o godz. 16.45.

Mecz zaczyna sie, jak  wiadomo, o go­
dzinie 15.30 na boisku Belgradzkiego 
aportowego Klubu.

Sprawozdawcą radiowym meczu bą .# 
dzie p. Frank.

,,Chantouvert więc uprzedził swe­
go przyjaciela.

„W yprawa spełzła ua niczeru.
,’W chwili jednak, kiedy agenci za 

mierzali już wracać do HaAvru, agent 
Fi.net spostrzegł drabinę, przyM iw io  
ną zeAvnątrz parkanu willi.

„$lady kroków były jeszcze świeże, 
noc zeszła odznaczała się wilgocią, a 
ślady te wskazywały, że kilka osób, a 
co najmniej divie, nadeszły tu nieco 
przedtem.

„Trzeba tylko było je odnaleźć 
„Policjanci podzielili się szybko na 

czterj7 oddziały i z rewolwerem w ę- 
ku przebiegli całą okolicę pobliską ale 
bez skutku

,,Marcyal Desroches i jego przyja­
ciele — ho teraz można twierdzić ż>> t> 
byli oni — znikli najzupełniej

„Około godziny wpół do piątej, gdy 
stracono całkiem  nadzieję ich odszuka 
nia, policjanci Avrocili do w illi

„Pan de Bourgvieux im po k ię  ko­
wal i rozstano się.

,,Ale minuta naAvet nie upłyachi 
gdy pan de Bourgvieux ukazał się ca 
ły zmieszany, Avołając:

„— Oni Aveszli do domu; zastałem  
d r z A v i zamknięte tjdko na klamkę - jo 
stem najpeAvniejszy. iż je zamknąłem 
na klurz przed wyjściem

„Łatwo można sobie wyobrazić, ja 
kie wzruszenie sprawiły te słowa.

„Agenci policyjni znów powrócili 
do willi.

e, d- n-
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Agitatorzy komunistyczni w Belgii
wysyłali polskich robotników do Hiszpanii

Przed  sądem  w Leodium  toczy i się 
proces przeciw  polskim  kom unistom  
A nastazem u Buczyńskiem u, la t 3 , z 

. zawodu górnikow i, Józefow i Kych 
w alskiem u, również górnikow i, lat 28 
i Zofii K raw czyk, la t  45.

Możliwości eksportu
DO ARGENTYNY.

,,1'zba pzeniyslowo - handlowa podaje
do wiadomości, iż w dniu 5 kwietnia br. 
odwiedzi izbę p. Antoni Marczyński, rad 
ca handlowy poselstwa R. P. w Buenos 
Aires, który przybył do Eolski po dwulet 
nim pobycie w Argentynie.

Tzba pragnie skontaktować p. Marczyń 
sl.iego z poważniejszymi firm am i ekspor 
towymi swego okręgu.

W tym celu izba organizuje we wto 
rek, dnia 5 kwietnia br o godz. 11 w gma 
chu izby, przy ul. H M aja '28 w Sosnowcu, 
konferencję, na której t ędą omówiono 
szczegńólowo wszystkie zagadnienia, 
wchodzące w zakres eksportu z Polski do 
krajów  Ameryki Południowej, a w szczo 
gólnoici Argentyny, U rugw aju, Chile. Bo 
hw ń, Peru  i Ekwadoru.

Zainteresowano fm uy eksportowe pr° 
szone są o wzięcie udziału w konferencji.

 n u ------

Echa zaginięcia
MIESZKANKI SOSNOWCA

Swego czasu p i s a l i ś m y ,  o tajem ni­
czym zaginięciu m ieszkanki Sosnowca 
Zofii Ruszkow skiej.

K ilk a  dni tem u wyłowiono z \v l s y  
koło wsi Ruszczą, pow. k rak o e sk i 
zwłoki nieznanej kobiety.

Zwłoki to po sfo tografow an.u  —
Pochowano na cmentarzu wiejskim w  
Ruszczy.

N a s k u t e k  no tatek  w prasie  zgłosił 
się na  posterunku  kupiec; ze Sosnowca
Ruszkowski, k tó ry  po fotografii i róż
nycli szczegółach garderobianych roz­
poznał w denatce swoją żonę. Jan in ę  
Zofię z Proohowskieh Ruszkow ska. _

Śp. Ruszkow ska cierp iała  od dłuż­
szego czasu na  depresję duchową.

 oOo------

1. Z.u*MJiea*€:a€a
10 strzałów

KU CHWALE OJCZYZNY.
W czasie od 8 do 15 bm. powiatowa 

komenda Związku Strzeleckiego urządza 
w Zawierciu przy hałdach fabryki Hul- 
izyńskiego strzelanie z broni mai o K a l i ­
browej pod hasłem „10 strzałów ku chwa 
lo Ojczyzny’. Program  przewiduje: nie­
dziela 3 bm. godz. 8—10.30 otwarcie strze 
lania, oddawanie strzałów przez przed­
stawicieli władz adm inistracyjnych, sa­
morządowych, wojska i organizacyj, godz 
.14—17 oddawanie strzałów przez przedsta 
wicieli organizacyj, godz. 17—18 zamknie 
ero strzelania.

Od dnia 4 bm. do 13 bm. strzelnica czyn 
na będzie codziennie od godz. 14 do 17. 
Przedstawiciele władz po odbyciu strze­
lania otrzym ają dyplomy za spełnienie 
czynu obywatelskiego. Strzelanie zalicza 
się na odznaką strzelecką II I  i TI klasy. 
Amunicja i tarcze nabywano będą na 
miejscu.

Święcone dla biednych dziec
W ZAWIERCIU.

Zgodnie z zarządzeniem naczelnego ko 
n: it et u pomocy zin. >n ej bezrobotnych, 
jrik w całym kraju, tak i w Zawierciu 
w niedzielę, dnia 3 kwietnia rb. odbędzie 
się kwesta uliczna, z której czysty dochód 
Przeznaczony zostanie na święcone dla 
dzieci rodziców bezrobotnych i n a jtied  
uic.jszych.

Kwesta rozpocznie się o godz. 8 rano i 
Rwać będzie do godziny 15. W poniedzia 
*fik 4 odbędzie się kwesta po sklepach.

Komitet miejski zwraca się za naszym 
fl-srednictwem do Zawiercian z gorąca 
nrośbą o możliwe jaknajbardziej wydatne 
Poparcie zbiórki.

Oskarżeni oni byli o rekrutowanie 
swych rodaków do rządowej armii hi­
szpańskiej.

Zofia K raw czyk została uwednio 
n a  od w iny, natom iast Buczyńskiem u 
i R ychw alsk iem u, mimo. iż się w y p ie  
ra li, udowodniono, że wysłali cło H isz 
panii około 50 naszych em igrantów , 
przy  czym u R ychw alsk iego  znaleziono 
ich listę.

Sąd skazał obydwu na 3 miesiące 
więzienia. Po odbyciu kary zostaną o- 
ni odstawieni do najbliższej granicy i 
wydaleni z Belgii.

Poniew aż Niemcy ich do siebie nie 
wpuszczą, podobnie zresztą, jak  i inne 
państw a, sąsiadującą z Belgią, oby 
dw aj agitatorzy, k tórzy wysłali swych 
rodaków  na śmierć do H iszpanii, 
będą musieli powrócić drogą morska 

do Polski.
W  związku z tym procesem należy 

zaznaczyć, iż coraz w iększa liczba ro

NA 1 ARG ACH KATOWICKICH.
Niemal trzecią część całego zapotrze­

bowania na urządzenia i artykuły biuro 
we w Polsce konsumuje przemysł i han­
del na Śląsku. Wartość tych przedmio 
tów zakupywanych przez adm inistrację 
kopalu, but ,oraz fabryk i przedsiębior­
stwa handlowe — sięga rocznie wielu mi 
lionów złotych, a nieznajomość wyrobów 
polskich powoduje w licznych wypadkach 
im port powyższych towarów z zagranicy. 
Frzez to też rynek wewnętrzny nasycony 
jc.st przeważnie artykułam i pochodzenia 
zagranicznego. Towary podobne produku 
ją  w wystarczającej ilości i takiej samej

Budżet rn. O lkusza
W YNOSI ZŁ. 448.785.

Na onegdajszym posiedzeniu rady 
miejskiej w Olkuszu pod przewodińc- 
twem burmistrza M ajewskiego, u- 
chwalony został budżet miasta na r. 
1938-38, w  wysokości zł. 448.783 łącz­
nie z budżetom nadzwyczajnym.

Dłuższą i ożywioną dyskusję pod­
czas omawiania budżetu, wywołał 
program robót inwestycyjnych w 
mieście i reorganizacja, craz przebu­
dowa sieci elektrycznej.

(o) ODZNACZENIE. F. Ja n  Żurek s 
Olkusza, b. wzięzień p lityczny, b. dozorca 
kopalni „Ulisses” w Bolesławiu, został

dzin polskich zna jdu je  się w żałobie.
Są to przew ażnie kobiety z dzieć­

mi, których mężowie, jedyn i żywiciele 
rodzin,
zaciągnęli się pod wpływem namowy 
agentów komunistycznych do armii 

hiszpańskiej
Do g rudn ia  ubiegłego roku wdowy 

otrzym yw ały co 15 dni zapomogi w wy 
sokości k ilkuset franków  oraz ,,dy- 
plom ‘‘ z zawiadom ieniem , iż ich mąż 
poległ w obronie „dem okracji"

Od kilku miesięcy jednak przerwa 
no wysyłanie tych zapomóg i rodziny 
lekkomyślnych emigrantów znalazły 
się bez żadnych środków do życi i.

Piszą one teraz  lis ty  do Paryża, 
gdzie znajduje  się kom itet, k tó ry  przy 
sy łał im pieniądze i „dyplom y". Na 
żaden jednak  z listów, p rzedstaw ia ją  
ev bezprzykładną nędzę rodzin pole 
głycli, n ik t jeszcze nie otrzym ał żadnej 
odpowiedzi.

— o ile nie lepszej jakości — fabryki poi 
&kie, których wyroby mogą skuteozuia 
konkurować na rynkach zagranicznych.

Polski Śląsk konsumuje jednak wciąż 
jeszcze artykuły  pochodzenia obcego, a to 
dlatego, że konsumenci me żądają w1 zde 
cydowany sposób — przy nabywaniu - 
artykułów  biurowych krajowego wyrobu.

Najwyższy czas, by producenci tych 
przedmiotów i kupiec two dołożyli starań 
do wprowadzenia na Śląski rynek na­
szych urządzeń i wyrobów krajowych 
przy okazji tegorocznych Targów Kato 
wickich, które odbędą się w czasie od ‘22 

| m aja do 6 czerwca 1938 r.

odznaczony krzyżem Niepodległości za 
pracę niepodległościową.

(o) OSOBISTE. D yrektor szpitala św. 
Błażeja *w Olkuszu dr. J. Łapiński z 
dniem dzisiejszym opuścił stanowisko 
lekarza rejonowego w Ubezpieezalui Spo 
łecznej w Olkuszu. P ryw atne przyjęcia w 
godzinach dotychczasowych.

(o) NOWY ZW IĄZEK STRZELECKI 
powstał w Owcm rach, gin. Ciauowiee. 
Prezesem oddziału został p. Józef Gaź 
dzik, miejscowy nauczyciel.

(o) ZE ZW. POUOF REZERWY W 
BOLESŁAWIU. Pou przewodnictwem 
prezesa zarządu Zw. Fodof. Rez. z Olku­
sza, p. K ukuła, odbyło się w- Bolesławiu 
w alne zebranie czonków miejscowego od 
działu.

Po sprawozdaniu i udzieleniu zarządu 
wi absolutorium  do zurzadu wybrano:

Przepowiednie astrologiczne
DLA URDZONYCH 1 KW IETNIA .
Kto urodzi! się 1 kw ietnia — przybył 

na św iat pod wpływem gwiazdy Barana 
Łtcra obdarzyła usposobieniem stanów  
czym i odpornym, cechuje ich silna wola 
stałość w miłości, ęzybka orientacja, za 
m iłowanie do pracy fizycznej i umysłowej 
wrazie potrzeby okazują niezwykłą ener 
gję, przeważa u nich uczucie nad rozsad 
kiem, są kochani i potrafią kochać. Dąże 
uia mają do zajęcia najwyższego stano­
wiska i będą m ieć coś wspólnego z pracą 
społeczną lub panstuową, będą kierować 
innym i a pomimo przeszkód i intryg wro 
gów przy w ysiłkach oraz cieri>liwośei o- 
panują wszelkie przeszkody i cel pożąda 
ny osiągną. Najodpowicdniejsym dla nich 
zawodem jest prawo, dziennikarstwo i 
przedsiębiorstwo. Fowlnni mieć się na 
ostriżności w wypowiadaniu swoich pro 
jektóą; i tajemnic życiowych, gdyż to 
mogłoby im  zaszkodzić w przyszłej k i  
rierze. Dzięki zorganizowaniu większych 
spółek przedsiębiorczych będą mieć moż 
ność dorobić się większego mająku. W po 
życiu małżeńskim będą żyć w jak najlep 
szej zgodzie pomimo intryg.

Największy wpływ na ich los życia, cha 
rakter i przeznaczenie jpywiera Saturn, 
szczęśliwy miesiąc październik, daty 1, 3 
1.5,22, liczby Iołeryijne 14122. Organizm  
ich skłonny jest do reumatyzmu, bólu w 
stawach, przeziębienia gardła, z powodu 
skłonności do przeziębień chorują c ia ­
sto na płuca.

W roku panowania planety Jowisza, 
spodziewać się mogą przesiedlenia do in 
nej miejscowości, gdzie będzie im się po 
łroilzić Domyślnie.

Pokost siybkosttaqty ]
farby, lakiery, pendzle oraz

gCarbolineum sad o- i
wrai<6X« D. 1C. 1$,
poleca po cenach najniż­

szych I
Skład Apteczny S. HOHETA |

D ąbrow a Górnicza
ul. ScbJesKlago 25, tei. 684 03. 8

pp> Ul. rvoiouzrcjb Kiego •— prazos, i  r. Ju  
enę — zastępca, J. LaLitko — sekretarz i 
r robiarza — skarbnik.

Foza tym wybrano komisję rowizyjuą 
r sąd koleżeński.

(o) ECHA PIKIETOW A N IA SKLE­
PU W ŻYDOWSKICH- W. związku z dru 
giui zrzędu-podczas targu  w Olkuszu pt 
kretowaniem skiepów żydowskich przez 
grupy czionkow Stron. Narodowego zo 
Skały, miejscowy rabin, Dozens traueh 
wraz z członkami gmmy żydowskiej m 

. terwemował u p. starosty powiatowego 
w Olkuszu.

Delegacja ta  została zapoznana z odpo 
wiedniuri przepisami w tym  kierunku 
przez p. starostę.

(o) ZATW IERDZENIE BUDŻETÓW 
GMIN. Wydział powiatowy w Olkuszu 
na ostatnim  posiedzeniu zatwierdził bud 
żety gmin Cianowice, Dluzec, Filica, Hub 
rztyn i Sułoszowa na r. 1938-9.

Na pokrycie niedoborów wydział po­
wiatowy przyzna! dla powyższych gmin 
z funduszów powiatowych, łączną sumę 
23 tys. złotych.

(o) „MAMA DO W /JĘ C IA ". W dniu 
4 Im . w sali kina Orzeł zostanie odegra­
na komedia Grzymały Siedleckiego pt. 
„Marna do wzięcia’. Reżyseria prof. Mit- 
ki. Z  uwagi na osobę reżysera, jak i naj 
lepszy zospół am atorski impreza mm® 
liczyć na pełne powodzenie, tyjm bardziej 
że dochód przeznaczony jest na PCK., 
ZOPK. i Zw. Strzelecki.

 (O)— -

Kurator Radoliński
ARESZTOWANY.

Organy Urzędu śledczego prowadzą do 
chodzenia w sprawie nadużyć w Towa­
rzystwie P atronatu  uad N ieletn im i1 Pod 
zarzutem popełnienia nadużyć, polegają 
cyeh n a  przywłaszczeniu pieniędzy i przą 
kroczeniu kompetencji .aresztowany zo. 
s ta ł kurator Radoliński. Usilne zatiegi o« 
brońców Radolińskiego o zwolnienie go 
za kaucją zostały załatwione odmownie.

II
9* EXPRESS ZASŁEBIA"

Do poniedziałkowego numeru naszeg o  pisma 
d o lą s iy U śm y  d o d a te k  pow ieśc iow y, sk ła ­
dający się 8 stronic f j rm R u  książkow ego p. t.

„ W  szponach szatana"
Kto więc chce z u p e łn ie  b e z p ła tn ia  posiadać  w łasną  biblio­
tekę-—niechaj zaraz  zaabonuje „ E X P R E S  ZA G Ł ĘB IA ", które­
go  p r e n u m e r a t a  miesięczna wraz z  odnoszeniem  do domu

lub przesyłką pocztow ą wynosi zaledwie

2 (iflmw) 2?#© a fe .

U W A G A !  Każdy n e w o p rz y b y w e ją c y  p re n u m e ra to r  ©trzy­
m a  p o czą tek  te j  silazw ykie  frap u jące j powieść!.

Krajowe urządzenia biurowe
na Targach K atow ickich



Słr. 8 ..E X  P R E S  Z A G Ł Ę B IA *

s p o « r

Dwa ostatnie mecze
o mistrzostwo ligi okręgowej rundy (eslełinej

Nr. 90

.W nadchodzącą niedzielę odbędą się 
dwa ostatnie mecze rundy jesiennej o 
mistrzostwo ligi okręgowej Zagłębia.

JDo Czeladzi przybędzie drużyna p ilkar 
ska częstochowskiej Brygady^ która roze 
gra meciz z CKS.

Gospodarz^ do zawodów tych wystą­
p ią  w składzie: Szydło, Czapla, Zarzycki 
Karbiwniczek, Daniel, Kałużnyj, Jerzow- 
ski, Socha K ryjca, Dyrda i W artak. Być 
może, żc na  pozycji lewoskrzydłowej za­
g ra  Bigucki.

Trzeba dodać, że CKS. prowadzi w mi-

r — - — - i
1 Zegarmistrzowski Zakład 1

Chrześcijański
prowadzony przez fachowca dyplo- 

mowanego.
W ykonuje wszelkiego rodzaju repe 
racje zegarów, sztopeiów, chrono­
metrów, repetirów . antyków i t. p. 
z gwarancją 3-cli letnią Do zegar­
ków firmowych dodaje się części 

tylko oryginalne.
SOSNOWIEC, S-go MAJA 23

gmach Hotelu „.Victoria’- w podwó­
rzu, drugie wejście od ul. W arszaw­

skiej 1.
r_ i nu

L J
Sygnatura Km. 472/38.

Obwieszczenie
, O LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI.

'K o m o rn ik  Sądu Grodzkiego w Sosnow­
cu rew iru ii-go Wacław Czerwonko, m a­
jący kancelarię w Sosnowcu, przy ul. 
Sienkiewicza Nr. 9 m. 7 na podstawie art. 
676 i 679 k. p. c. podaje do pu' licznej 
wiadomości, że dnia 10 m aja 1938 r. o 
godz. 11-ej w saii Sądu Grodzkiego w 
Sosnowcu, ul. Kilińskiego odbędzie się 
sprzedaż w drodze publicznego przetargu 
należącej do dłużnika spadku wakujące­
go po Wojciechu Świeczka praw do nie­
podzielnej połowy nieruchomości m iej­
skiej, położonej w £osnowrcu przy ulicy 
Rzymskiej Nr. poi. 19. składającej się z 
placu o przestrzeni 72.5 kwadr, sążni czy­
li 17,6 kwadr, prętów z budynkami: dom 
frontowy jedno piętrowy murowany i za 
budowania gospodarcze; nieruchomość 
m a urządzoną księgę hipoteczną Nr. rej. 
hip. 1172. przechowywaną w Wydziale 
Hipotecznym Sądu Okręgowego w So- 
«;iowcu. Nieruchomość ta jest położona 
w pasie granicznym i do nabycia nale­
ży uzyskać zezwolenie Wojewody.

Nieruchomość oszacowana została na 
sunie zł. 15.500. Brawa dłużnika na sumę 
zł. 7750; cena zas wywołania praw wyno­
si sumę zł. 5812 gr. 50.

Przystępujący do przetargu obowiąza­
ny jest złożyć rękojmię w wysokości 
zł. 775.—

Rękojmie należy ziożye w gtdcwizme 
albo w takich papierach wartościowych 
bądz książeczkach wkładowych inslytił- 
cyj. w których wolno umieszczać funda 
sze małoletnich. Papiery wnrto-ciowe 
przyjęte będą w wartości trzecn czwar­
tych części ceny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane us.awo 
we warunki licytacyjne, o ile dodatko­
wym publicznym obwieszczeniem nie bę­
dą podane do wiadomości warunki od­
mienne.

P raw a osób trzecich nie będą prze­
szkodą do licytacji i przesądzenia własno 
śc'< no rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, je­
żeli osoby te przed i o/poczęciem przet or 
gu nie złożą dowodu, że wniosły powódź 
two o zwolnienie nieruchomości lub .icj 
części od egzekucji i że uzyskały posta­
nowienie właściwego sądu. nakazujące 
zawieszenie egzekneji.

W ciągu ostatnich dwuch tygodm 
przed licytacją wolno oglądać nierucho­
mość w_ dni powszednie od godziny e-ej 
do 18-ej akta zaś postępowania egzeku­
cyjnego można przeglądać w sądzie erorf? 
kim w Sosnowcu, ul. Kilińskiego Nr 31.

Komornik W. CZERWONKO. 
Sosnowiec, dnia 28 m arca 1938 r.

strzostwach ligi, m ając zaledwie 2 s tra ­
cone punkty.

Sarnm eja wyjeżdża do Częstochowo', 
idzie rozegra mecz z miejscową Skrą.— 
Zwaody te, jak  pisaliśmy, zostały powtó­
rzono decyzją władz okręgu. Z ram ienia 
zarządu okręgu na zawodach w7 Często­
chowie obecny będzie p. M ichalak.

-------------WftteSS-------------
Trenerzy d is  zaw odników

W SOSNOWCU.
,W ratuszu sosnowieckim odbyło się ze­

branie sekcji WF. i P\V. miejskiego ko­
m itetu w Sosnowcu pod przewodnictwem 
prof. Korwm-Ołszewslnego w sprawie u- 
stalenia program u pracy na rok 1938-39.

Z ważniejszych imprez ustalono, ze 
bieg narodowcy w dniu 3 m aja zorga7 ’m - 
je sosnowiecka U nia również elim inacje 
lekkoatletyczne Sosnowca, które f ubędą 
się jesienią ozrganizuje Unia . m istrzo­
stw a w grach sportowych o puchar prof. 
Korwin - Olszewskiego pizeprowmazi pod 
okręg gier sportowych w Zagłębiu.

Ponadto ustalono, zo komitet zaanga­
żuje trenerów: piłkarskiego, boksu i lek- 
kiejatletyki, którzy ćwiczyć będą zaawaii 
s rwanych zawodników. Pieniądze na ten 
cel wstawione zostały do budżetu WF. 
i PW.

# * #
Po tym  zebraniu odbyło się pod prze­

wodnictwem kpt. Komandora posiedzenie 
w sprawie święta sportowego w Sosnow­
cu, którog’0  term in wyznaczony został 
na 12 czerwma br. Dokładny* program  
święta omówiony zostanie na zebraniu 
przedstawicieli klubów i organizacyj.

Sezsn budowlany już się rozpoczął.
Przy wykończaniu domu naieży 
pamiętać

° ^MŜ olac/l elelrlî gcziłe/,
która musi być dostosowana do

potrzeb gospodarstwa domowego.
Nasz wydział propagandy udzieli 
porad i wskazówek, jak należy

z e l e k t r y f i k o w a ć  m ieszkan ie
oraz wskaże

odpowtetinieyo Instalatora.
E L E K T R O W N IA  O K R Ę G O W A  

w Z ag łęb iu  D ąbrow skim  S. A.

HIWO „EDisM**
K orona p rodukcji św iatow ej

Greśa Garbo i CRaries Boyer
w film ie realizac ji C larence B row na

Pani W alew sk a
w olna p rze ró b k a  pow ieści Wacławka 

G ąsiorow skiego  
P o czą tek  1 seansu  o godzin ie 15.30, 
11 o godz. 17.30. lii o godz. 19.30 

i IV o godz. 2).30 
U prasza  się W .W .P.P . o p rzy ch o ­

dzenie na początk i seansów .

PZPN, unieważnił jesienną rundą
spotkań częstoch ow sk ie j  B rygadzie

Swego czasu pisaliśmy o wy pianiu 
przez częstochowską Brygadę za pośred­
nictwem ZOZPN. pism a do PZPN. w 
Warszawie w sprawie unieważnienia je ­
siennej rundy rozgrywek o mistrzostwo 
ligi zagłębiowskiej. ,

Jak  się dowiadujemy7, zarząd PZPN. 
rozpatrzył pismo Brygady, przychylając 
s i ; do jej prośby .Mecze rozegrane przez 
Brygadę w rundzie jesiennej zostały de­
cyzją PZPN. unieważnione.

O ile B rygada w7 wiosennej rundzie 
zajmie nawet trzecie miejsce wówczas 
przysługiwać jej będzie prawo rozgrywa­
nia finału z leaderem tabeli o ty tu ł m i­
strza ligi ZOZI/N. W związku z decyzją 
PZPN. Brygada angażuje na trenera jed 
nego z czołowych piłkarzy śląskich, by 
podnieść formę swej drużyny.

Sensacyjna uchwała najwyższej magi 
s tra tu ry  piłkarskiej wywoła niew ątpli­
wie duże poruszenie w święcie p iłkar­
skim Zagłębia.

Mecz p iłk a rsk i w Sosnowcu
WISŁA (Kraków) — UNIA.

W nadchodzącą niedzielę miejscowa 
Unia, jak pisaliśmy7, .walczyć będzie na 
własnym stadionie z ligową Wisłą.

Jak  się dowiadujemy, W isła przyjeż­
dża do S'osnowca w następującym  skła­
dzie: Jurowioz, Silko, Szumilas, K otlar- 
czyk 11, Filek, Dzierwa, Habowski, Gracz 
A rtur, Ogrodnicki, ł.yko.

Mecz zapowiada się więc barzdo cie­
kawie. Początek o godz. 4 popoł.

Prenumerujcie »Expres Zagłębia*

Nr. Km. 1300/37 i 349/38 r.
Obwieszczenie

Komornik Sądu Grodzkiego w Sosnow 
cu Ii-go rewiru egzekucyjnego Jan  
Ckrząstowski, zamieszkały w Sosnowcu 
przy ulicy Pańskiej pod Nr. 34-a. na za­
sadzie art. 602, 60S i 604 K. P. C. ogłasza 
że celem zaspokojenia wierzytelności 
różnych wderzyeieli odbędzie | i ę  sprze­
daż z publicznej licytacji niżej wymie­
nionych ruchomości:

1) Dnia 11-go kwietnia 1338 roku o go­
dzinie 11-ej w Sosnowcu, przy ulicy Ma­
łachowskiego Nr. 9 m. 25, składających 
się z różnych ruchomości, oszacowanych 
na łączną sumę *2170 złotych,

2) Dnia 13-go kw ietnia 1938 roku o go­
dzinie U m. 30 w Modrzejowie przy uli­
cy Rynek Nr. 24 — składających się ? 
1800 worków używanych jutowych, osza­
cowanych na sumę 1000 złotych.

Ruchomości można oglądać w7 dniu 
licytacji wr miejscu i czasie wyżej ozna­
czonym.

Komornik rewiru Ii-go
JAN CHRZASTOWSKI.

Sosnowiec, dnia 28 m arca 1938 roku.

DROBNE OGŁOSZENIA
POSADY I PRACE
POTRZEBNY strycharz ido wyrobu i 
wypalania polnej cegły. Oferty do ad- 
m inistracji pod ..Strycharz1*. 
POTRZEBNY pomocnik fryzjerski o3 
zaraz na wyjazd. Będzin, Małachowskie- 
go 14, Fersztenfeld.
MŁODY TECHNIK BUDOWLANY po­
szukiwany od zaraz. Zgłoszenia pod „B. 
S.‘ do adm inistracji naszego pisma.
POTRZEBNA służąca lub posługaczka. 
Sosnowiec, Małachowskiego 2-a m. 1. —
Zgłaszać się od 17—i9.

K U P N O  I S P R Z E D A 2
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K I N O  „ 2A 6 Ł Ę 3 I E ”  Y   »
R ew elacy jny  film  z rea lizo w an y  przez m istrza T u rz a ftsk fe g o

w /g u tw oru  Aleksandra P uszk ina pt.

D U N ■ A
(NOSTALGIA)

Film , k tóry  za in te resu je  w szystkich! N a jlep sza  k reac ja  ty tan a  ek ran u
h a r r y  b a u r a

Pocz. o godz. 17.30, w  n ied z ie le  15.y0.

t
i
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UMN1K1
i rzeźby artystyczne w dużym wyborze 
oraz wszelkie wyroby betonowe poleca 
tanio „WIKTORIA** Dąbrowa, ul. Naru. 
towicza 35. Telefon 61-436. 25-letnia gwa- 
raneja.

m t HJO .N E D O K U M E N T Y
M A KS YM J LI AN Li S AE W SKI zamiesz­
kały w* Łazach zgubił legitym ację 
Nr. 4.855.453 Ubuzpieczalni Społecznej w
Sosnowcu. _________
GLAJTMAŃ MORDKA uniewraznia zgu 
biouy paszport wydany przez m agistrat 
m iasta Będzina.
ZGUBIONO kwit lombardowy Nr. 7602 
Banku Udziałowego na nazwisko M aria 
K rauz unieważniam Dąbrowa Górn. 
ZAGINĘŁA k arta  rzemieślnicza na Józe­
fa Radomskiego wydana przez starostwo 
Będzińskie.

Kino „PATRIA « ł

N a jp o tęż n ie jszy  d ra m a t obyczajow y ja k i  d o tąd  stw orzono!

FORTAN CERKI
W roli głównej BETTE DAVIS

.W alka Z h ań b iący m  życiem  św iaiupodziom nego. B u n t p ięc iu  fo r ta n c ę n k  
p rzec iw k o  zbrodn iczym  w ładcom . .,F o rta n c e rk i‘* to  film  przeżycie . F ilm

n ie  do zapom nienia .

Kino „RIALT0“. W arszaw ska 18
E p o p e a  m ilionów  n ieznanych  b o h a te ró w  w ojny . F ilm  pośw ięcony bo­
h a te ro m , k tó rzy  p rzeszli p rzez  p iek ło  obozu jeńców  w ojennych .

TOWARZYSZE BRONI
(La grande illusion)

W  R olach  głów . J E A N  G Ą B IN  D l T A  P A R Ł O  i E R Y H  V O N  S T R O ­
H E IM . F ilm  k tó ry m  zachw ycać się b ęd ą  w szy stk ie  pokolen ia .

i
(W ydaw ca: Helena Monslorska. D ruk. „ E s p r e s  Zagłębia*' Sosnow iec T e a tra ln a  1-a. R ed ak to r odpow .: Tadeusz I/psfcŁ


